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Za dołączenie prospektów 36 rb. ARTYKUŁY bez oznaczenia honoraryum Redakcya uważa za bezpłatne; rękopisów drobnych nie zwraca. 

KURSY MUZYCZNE Maryi Bojanowskiej 
ul. Mikolajewska 1i 9 albo Piotrkowska 64, 

z prawem wydawania osobom. kończ&cym je. świadectw nauczycielskich. Klasy gry fortepianowej pod kierunkiem 
prof,: Rudolfa Strobla, Wład~.ława Osińakiego i Meryi Bojanowskiej; klasy: teoryi muzyki. har­
monii niższej i wyższej, czytania nut glosem. kontrapullktu OJ az historyl muzyki prowadzą prof.: Alojz~ Dwo­
rzeczek i Tadeusz Jotejko. 

Zapis na ; piHwsze póŁrocze rozpoczyn 'l się d. 8 'go września, lekcye H-go września. 1178-4 

Zat~ier(lzolJ.e przez Minis-tcr3'1.I.Dl Spra"W' W' e"W'lJ.ę-trzIl3'ch 

KURSY MUZYCZNE 
ulica Piotrkowska .MI 50 

z prawe,m wydawania świadectw: nauczycielskieh, organistowskich i kapelmistrzowskich, 
lod kif'runkiem ' dyrektorii . 

Anłoniego . Grudzińskiego 
, System i program Konserwatoryum WarSl4wsk:ego. 

Klasy: Fortepian, Skrzypce, Organy, Śpiew chóralny Teorya, Harmonia, Kontrapunkt, Historya Muzyki. Śpiew solowy. 
Wykłady rannne, popołudniowe i wieczorne. 
Kancelarya przyjmuje zapisy codziennie od ll-ej do l-ej i od 4-l'j do 6-ej. 
Lekcye rozpoczną się 14·go \Hześoi". 1156-3 

ada O'pie~uńcza ' 
wieczornych kursów handlowych 

przy Stowarzyszeniu pracowników handlowych ,mi łodzi 
ma zaszczyt podać do wiadomości, że wyklady na kursach rozpoczynają' się 1/L4 września, przy­
czem zwraca się uwagę, ŹI3 słuchacze ubiegłego półrocza winni narówni z nowowstępującymi skla 
dać deklar.acye i zaoparywać się w bilety wejścia. 

Kancelarya otwarta codziennie od 7 do 91
/ 9 wieczorem. 1230-2 

_mmmHal'DlH_BB~_ •• _.aiUBMa I Pragn~c zbadać, w jakim stopniu zniszcze-

l. Powrócił z zagranicy 1199 5 B nie w Baku odbiło się ujemnie na interesach 

. L k D t t· R R'tt i przedsiębiorców łódzkioh, związanych z Towa-= e ar z- en ys a oman I 'rzY8~,:ami stolicy., przemysłu nafci~n~g(), p03ta-

L· ul. Piotrkowska 83 vis a vis Petersilgego, I uowlhśmy poczyD!C specyalne wywlaay. 
przyjmuje, jak poprzednio od 10 r. do 7 wie cz. = I 

. ~~_9~~_{Ia~~Jm~~~~~Uemm •• D . 
• g , !!!!ł 

Nafta. 
B a k u a Ł ód ź. 

(Wywiady dziennikarskie). 

Napływające do Łodzi coraz straszliwsze 
wieści o kl~ąee, jak~ nawied1.~ła stolicę prze­
mysłu nafcianego - Baku, zatrważająco oddzia­
ływają na tutejsze firmy, prowadzl!oe handel 
naftą i proauktami naftowemi. 

Z kolei Fabryc1.no·łódzkiej podają na~tę­
pojące irsformacye o ilości dowiezionych w 1904 
rok.u, produktów naftowych. Nafty do oświetle-

I 
Dia przywieziono 1016 cystern, co równa si~ 76 !OOO 
pU,dom, smarów zaś 207 ey~teru, czy li 155,250 
padów, benzyny 17,800 pudów. Z tych cJf,' wio 

,I, dzimy, że ilość dowiezionych smarów jest bardzo 
POkaŹDą i że znajdują one poważne zastosowanie 

II w na8~ym przemyśle. 
Sama droga Fdbryczoo-łódzka do smarowa­

nia parowozów i:--w.agonów w 1904 roku, zużyła 
smarów 985 pudów olej o oarcolu jasnego, 1,678 
pudów smarów czarnych i 4,575 pudow naHy. 
B'orąc pod uwagę długrść obu linii kolei łódz­
kiej i odno3i kolrs7,kowskiej, oraz czas ich fuok­
cyonowanią, wypadnie, że rocznie koleje kClnsu­
~ują 146 pudów, prQdaktów naftowych na wior· 
stę. Przy ogólnej długości linii dróg żelaznych 
w państwie ro8yjskiem,' która wynosi przeszło 

,.~ 

65/~00 wiorilt, wypadnie, że 'samę koleje rocznie 
~używują 9,490,000 pudów smaru skalnego 
I nafty. C~ tra ta wy~adnie nieco niżizą, gdyż na 
w:elo kolejach ruch Jest mniejszy. 

Smary skalne w pewny~ stopniu będzie mo­
źoa zastąpić smarami roSl 'nneml i zwierz~(Jemi. 
NŁf~ę ZflŚ do oświetlenia możoa otrzym 7waĆ z Ga. 
Iicyi, Rumunii i Ameryki, lecz ropy Jako opału 
sprowadzać 8i~ nie opłaci. ' , 

II 

U fe'anego z posiadaczów wielkich składów 
nafty dowiedzieliśmy. się, że, położenie teraźniej­
sze na rynku, na(Jlany~ Jest przygnębiające. 
Zapasy Wsz~dzle s~ ogranICzone, a dowozy świe. 
żego transportu ndty wkrótce ultaną 
. . Obecnie, ja~ twierdzi p. R. Ziegler, trzy 
Istllle;ące w V}dzl składy, posiadające w rezer­
woarac~ zapasy nafty, mianowicie firmJ: <Nobel» 
<Terakopow' i <R Z:eg:er> ro~por1ądzają tyłki: 
22 cy8ter~ami. . ZapaEly ~e wobec ciągłych zapo­
trzebowan odbIOrców mezadłngo ' 8i~ wyczerpią. 
I j( ż :! li nawet wziąć pod uwagę, że za parę ty­
godni prz, będzie do Łodzi kilka wagonów z naf­
tą, b~d2lcyrh już obecnie w drodze, to jednak 
nie można być spokojnym o rabezpieczenie kon­
sumentów w Łodzi na czas dłnż!!?'y. Wszak kon­
sumcya ntfty dla zwykłego użytku i w celach 
przemysłowych w Łl)dzi wynosi prze8zło 600000 
pudów rocznie. 

Jfżel~ ,,:ięe posiadane zapasy stopniowo wy­
czerpywac !!lę b~d~, a nowych składy pozbawio­
ne będą skutkiem przerwanego dowozu to łatwo 

'wyobra~ić sobit", w jak ątraszliwem 'położeniu 
znajdą się lurtownicy nafty i ich odbiorcy . . 

Przewidując smutne nast~pstwa, zarz"dy To­
warzYltw kopalń nafty. na Kaukazie, ja~ <No­
beh, . <.M~zut), <Ndt) l t. p, zarzu~ają ei~gle 
w ł8Śclcleh składów nafty w Ł'ldzi telegramami 
w których olItrzegają, aby nie zawierali z od: 
biorcami nowych kontraktów na dostawę i ogra­
niczali sprzedaż. 

Tak czy owak straty składników s~ nie­
uniknione. ' 
. Na mocy dawniej obowi~zują(lyrh umów, po-

sladl.\cze składów muszą dostarczyć naf'ę po ce­
na~b, por~zedllio oznaczonych, a ~eny te w da­
neJ CbWllt podskoczyły w gór~ l podnosić sj~ 
b~dą .w da1s~ym ciągu. Cena nafty w handlu 
,,:ynoln obe~Dle rb. 1 . kop, 50 za pud. W prze­
cIwnym raz 'e składmkom groziłoby załatwienie 
eprawy na drodze eądowej. 

U 3ierpi ró"nie~ .z tego p.owoda handel pro­
duktów m,f&oVlych, Jak: oleJÓW' maszynowych 
olejow do. oś.wietlania . zakładów fabrycznych: 
które znajdUją szerokIe zastosowanie w Łodzi. 

Wogóle horoskopy dla Ł'ldzi na przyszłość 
pod wZł?lędem pO!liadalia z~pasów nafty, które 
zaspakajałyby potrzeby odbIOrców m:ejscowych 
są bardzo smutna. 

Hartownicy nafty zastanawiają się ci~gle 
nad tem, c~ będzie (łalej i jakie przediJi~brać 
należy środkI, w celu zaopatrzenia Łodzi w ten 
niezbędny artykuł handlu. W klopotliwem po. 
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łożeniu zuajdują się równiet i handlarzA nafty, 
sprowad7ając ·t( n artykuł beczk:rmi. Przewidy­
wane korzyści, jakie o8iągnąć zamierzali z obro­
tów przy u8tawicznej konkurencyi z hurtowni­
kami łódzkimi- zawiodą ich nadzieje Ustanie 
bowiem dowóz ndty z Carycy Ha i Sarat'lwa, a 
handel Ot fty musi zmaleć do minimum. 

Teraźuiejsza i przewidywana dalej zwyżka 
cen nafty otworzyłaby handlarzom nową drogę 
do spekulacyi. Wobec jednak braku nafty kal­
kulacye wszelkie rozbić się muszą. 

O rozmiarze stn t, na. jakie przygotowaui 8ą 
tutejsI składnicy nafty, dotychczas nic powie· 
dzieć nie można, to tylko pewno, że w bilan­
sach za rok bietący tych przed3iębiorstw pozo­
staną zn21czne niedobory. 

Według udzielonej Dam informacyi, pud 
sprowadzonej do Łodzi z Baku nafty kosztuje 
hurtownika 1 rb. 541/ 2 kop., mianowicie: cena 
sprzedaiua w Baku 38 kop., opłata akcyzy 60 
kop., oplata fracMu do Łodzi 52 k., Lraz prze­
pompowywanie 41/ 2 kop. 

W łaściciele zaś składów na fty w Ł'ldzi, na 
mocy zawartych poprzednio kontraktów otrzy 
mują Ld odbiorców w stosunku 1 rb. 50 kop. 
za pud. 

Zapasy nafty w składach łódzkich, wyraŹ)­
jące 8ię obecnie w cyfrze 30,000 pudów, nie 
mogą zapewnić hurtownikom tutejszJ m pro wa­
dzenia swobodnie handlu. 

Wobec ciągłych . obaw 0 brak nafty i pod­
wyżki jej cen, podtrzymyw&nych codziennemi 
depe8zami z zarządów Tówarzystw «Nobeb, 
«N tfh, "Mazut" i in., hurtownicy są zatrwożeni 
o losy swoich przed8iębiorstw, których egzysten· 
cya, 8kutkiem ostatnich wydarzeń w Baku, może 
być całkiem zachwiana. 

III. 
Z innej znów strony otrzymujemy na3tępu­

jące irfJrmacye: 
Aby przyprowadzić przemysł nafciany do 

pierwotnego stanu, potrzeba opr( CI< nakładów 
mJionowych, dłuższegó czasu, na wywiercenie 
nowych studni, wybudowanie wieży, budynków 
i t. d. przy najwięcej 8pr7.yjającycb warun­
kach potrzeba consjmniej pół roku czasu, przy 
gorszych zaś 9 miesięcy, a nawet rok. 

Z nafty, jak ~iadomo, .otrzymuje się duto 
produktów pobocznych, jak: lig;roina, benzyna, 
wa8elina, parafina j t. p. Sp~cyalny zaś dział 
przemysłu nafcianego zajmuje się fabrykacy~ 
olejów skalnych,~tóre, jak nafta do oświetlenia 
w domowym użytku, w przemyśle cdgrywają 
poważną rolę, tem więcej, te smary rcślnne i 
zwiH1.ęce, juko czułe na zmianę temperatury, 
przez smary skalne zostały wyrugowane. 

Resztki ropy, tak zwany "mazut," z których 
nic wyci~gn~ć się nie da, idą na opał, prze­
wyższający 40% najlepszy gatunek węgla ka­
miennego (antracytu), dlatego ropa, jako opał, 
ma olbrzymie zast080wanie na kolejach, okrę­
tach, a nawet i w fabrykach. 

Dtiś, wobec zniszczenia 2,000 s!u:lt.ien, da­
jlłcych tysiące pudów ropy dziennie, zbraknie 
zupełnie ropy opałowej. Skutkiem. teg') wszyst­
kie p&leniska na pHowo7ach lub do ogrzewa­
nia kotłów okręto~yeh i fabrycznych, musz~ być 
przera biane, na co również potrzeba dość zuacz­
nego czasu i powatnycb nakładów. 

Przemysł, ńietylko naf.:iany ale przewozo­
wy i f .bryczny w Cesarstwie, mimo znacznych 
zapasów nafty i ropy znalazł się w położeniu 
ciężkiem, wobec tego pota stratami, jakie 
wywołane . z08tały ostatniemi wypadkami w prze­
myśle nafcianym, pono~i ciężką kl'tskę i prze· 
mysł ogólny. 

Zapasy nafty. 
«Ruś> zamieszcza następując,\ informacyę o 

zaps'lacb nafty: 
"O.itatDle wydarzenia w Baku zni8zczyły 

bezpowrotnie cale miliony pudów nafty i już ro­
~es1.ł.y sua pogłoskI o możliwym jej braku. 

Pogłoska ta niema na razie podstawy- ob· 
j&śnił współpracownIka «Rusi> jeden z wybit­
nych przedstawicieli przemysłu naflJiauego. Si>a­
l b się w Bakn ropa naftowa, ua fh jednak po· 
została nietknięta. Rzeczywiście spłonął rezer­
wuar naftowy Towarzystwa ka3pijskiego, ale 
kilkaset pudów niema znaczenia, ponieważ całą 
prodnkcYf2 zimow~ wywieziono. Wewnątrt pań· 
!:twa wywieziono z Baku: . w styczniu i lutym 
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r. b. 2,140000 pudów, w mir!!U i kwietniu -
12,100,000 pndów, w maju j c>~erwen 15 milio· 
nów, w lipc'u i sierpniu również 15 milionów 
pudów, a zatem ogółem dotychczas 42,140,000 
pudów. Ot>rócz tego wł~czyć tu należy wywóz 
ć~erwcowy, który wyniesie bądź co bądź 4 mi· 
liony pudów. A wi~c-kończy przemysłowiec­
do marca r. p. zbyt wewnętrzny mil . zapasow,\ 
Daf~ę, a w tym czasle r07.pocznie się nowa pro 
dukcya. Jeżeli, co może budzić obawy, to przer­
wanie eksploatae,YI ropy Lafcianej, z której 
otrzymano mftę de8tylowauą. C) się zaś tyczy 
obawy podnie8ienill, cen, jest to dość w~tpliwe 
wobec i8tuiejącyt h zapa8ów. Zresztą, być mo­
że, iż cena nafty podniesifl 8ię nieco, w każdym 
razie zwyżka ta; nie powinna wynosić wyżej nii 
30- 40 kop. na pudzie. Zgódź 8ię pan sam, że 
przemysłowcy naftowi nie mogą .nie reaj1:ować 
wobeo tych smutnych wypadków, w których po­
nieśli olbrzymie straty. Powiedziałem, że poglo-

. ski o «głodzie naftowym" nie mają podstawy 
realnej. Tak je8t rzeczyw:ś3ie. Co innego, gdy­
by przemysł naftowy nie mógł wznowić swych 
robót z~ jakie trzy lub c~tery mie8iące - wów­
czas byłoby co innego. Tymczasem jednak nie 
ma jeszcze tych obaw, dzięki B)gul" 

Zdaje się, że głos ten kompetentny powi· 
nien uspokoić i u nas obąwy o podrożenie na· 
fty. A obawy takie już rodzić się zaczęły. 

"Torg. prom ga7_~ w kwestyi zapa8ów na­
f~y mówi co nalllt~puj<,: 

«Wobec sezonu jesiennego caly zapas na fty 
już wypuszczono na rynki wewn~trzne. Zapasy 
te w głównych ogu'skach nadwołżańskich Bą do 
stateczne dla pokrycia 78ż~dania w ciągu bieżą­
cego sezonu i dlatego wypadki w Baku nie po· 
winny się odbić na cenie. Dotychcza8 cena ta 
na głównych rynkach nie uległa zmianie i nie 
należ v 8podziewać 8ię jej podnie8ienia>. 

Natomiast "Targ. prom. ga1. > sądzi, iż na­
fta Illlrowa, słu~ą'la do opalania, ulegnie niew~t­
pliwie podwyżce ceny, pouieważ niema jej zapl 
sów, Ceny już dzisiaj r.o8ną. 

PoJ!,czka naftGwa. 
Glzeta "Ruś" nawoluje do energicznej akcyi 

w celu moWwie szybkiego odbudowania szybów 
i wznowienia produkcyi nsfwwej w Baku. Drob · 
niejsi prz(mysłowcy n2ftowi nie mają odpowied­
nich kapitałów, dla nich pomoc najpoiądańsza. 
Najracyonaluiejs\em byłoby - zdaniem "Rusi"­
wypu~zczenie "pożyczki na.ftowej" pięcioproeen­
towej, gwarantowanej przez rząd; na sumę 50 -
75 milionów mbl'; amorty7acya miałaby nastąpić 
w ciąęu 15-20 lat. 

Rezultat. wywiadów_o 

Sprawie nafty poświęcimy jeszoze szereg 
artykułów. Obecnie z zebranego materyału do- ! 
szliśmy do wniosków, ze z powodu katastrofy \ 
w Baku więoej ucierpi Cesarstwo, niz Łódź i . 
Królestwo. Ostrzegamy w kaZdym razie przed 
zakusami spekulant~w, którzy chcieliby wy­
zyskać sytuaoyę: 

"Nasza Żlzń" piaze, iż tymczasowe prze'pisy o uni­
wersytetach nie ustanawiają. pełnej autonomiI. Samorząd 
ten zostal zlegalizowany tylko w ograniczonej formie, 
lecz i ta wskazuje pewiE'n pr zełom w polityce na rzecz 
potrzeb bieżących. bronionych przez cale wyksztalcone 
społeczfństwo, oraz zjedncczoną profesurę. ~Syn otiecz." 
mniema, iż zasada autonomii życia akademickiego po­
winna być przeprowadtona wszerhstronpie i glęboko. 
Tylko wtedy przepisy tymczasowe mogą mieć znaci.enle 
i w chwili przejśc.iowej sprzyjać u·pokoJenlu życia aka­
demickiego. 

"Ruś" przypuszcza, iż kierunek zarządu wyżSI':}ch 
zakładów naukowych oddany będzie stanowczo w ręce 
kolegium autonomicznego profesorów. G!\zeta mniema., że 
profesorowie nietylko będą umieli wp·owadzić życie aka­
demickie do właśeiwego koryta, lecz Skierują je nil dro­
gę nową. najlepszą· Dziś już uznan1. że starej ustawy 
niepodobnl pogodziĆ z zasadami samorządu. Trzeba 
z nią. skońcZl ć zupełnie. 

<Lr.> 

W Petersburgu rozpoczyna się narada profesorów, 
celem opracowania ogólnego planu wyboru rektora, dzie­
kanów, inspektorów I sekretarzy wydziałów. 

u:r. 

Prezesem komitetu naukowego mlnl~teryum oświaty 
zostllł rektor unIwersytetu odeskiego Derewicki. 

<Lr.> 

Robotnicy fil.bryczni w Moskwie postanowil1 po~zy­
nić starania o pozwolenie wybrania swego przedstawi­
ciela do Dumy państwowej. 

Komisya pod przewodnictwem P. L. Goremykina 
w sprawie wlościańskiej zakończy główną część pracy 
w lutym. Niektóre projekty praw, dotyczące włościan, 
jak np. o przesiedlaniu się, o zarządach miejscowych 
i t. d., będą wniesione na drugą sesyę Dumy pań~two­
wej. 

<Lr.> 

W Moskwie ukończy l się zjazd profesorów, w któ­
rym brało udział 112 osób z 39 wyższych zakładów 
szkolnych. 

<Lr.> 

Dzienniki petersburskie zaprzeczają pogłoskom, ja­
koby w tych czasach mial przybyć do Petersburga gen. 
Ltniewlcz. 

r:Ln 

W dniu 18 b. m. wyjedzie z Petersburga do Gro­
dna, Siedlec, Lublina, Chełm u, Brześcia Litewskiego, 
Kowla i Kijowa pomocnik oberprOkuratora ś,v. Synodu, 
Sabler. . 

<Lr.> 

"Ruś" donosi, że na ostalnlem pOSiedzeniu komisyi 
Solskiego minister spraw wewnętrznych oświadczyl, że 

przystąpił do opracowania przepisów, zapewniających 
prasie nader szeroką kompetencyę I wolność w omawia­
niu spraw, związanych '1. blizkieml wyborami do Dumy 
państwowej. 

r:Ln 

~Rusk. Słowo" donosi, że radny pińskiego komitetu 
do spraw gospodarstwa ziemskiego, p. Sklrmunt, zapro­
testował przeciwko opodatkowaniu osób wyznania kato­
lickiego na rzecz szkól cerki e wno-parafialnych w gub. 
mińskiej. 

KALENDARnK TIRlIlINOWY. 
IMIONA SLOWIAŃSKIE. D z I ś Chroni sława. J,u­

\ r o Ziemomysla. 
STALA WYSTAWA OBRAZÓW, ullcaPiotrkowsk& 

nr. 16. Otwarta od godziny 10 rano do gOdZiny 8 wie­
czorem. 

-s-

Zwrot ładunków kolejowJch. Na wielu ' sta­
cyach kolei wiedeń~kiej, władykaukaskiej, łódz­
kiej' m08kiewsko-windawo-rybiń8kiej, moskiew· 
sko ka'&sń5kiej, m08kiewsko·kijowsko· worone8kiej, 
razańl!ko·uralskiej i południowo· wschodnich maj­
du.ll\ się w 8kładach różne ładunki, adresowane 
i przyj~t6 przez koleje dla wYilłania na Wtcbód 
za stacyę A<lzin8k kolei syberyjskiej ładunkami 
wojskowemi. . 

Obecnie powyżej wym'enioz:e koleje wydaly 
rozporzl\dzeDle, że osoby, które wysłały ładunki, 
mogą zabrać je z powrotem, bez ui8zclenia za­
płaty, ustanowIOnej za przechowywanie ładun· 
ków na stacyach kolejowych, jeżelI od chwili 
oddania ładunku na kolej minęło więcej, nit 
dni 60. . . 

Nowa taryfa Z8rząd fZ( źni miejskiej opra­
cował nową taryfę za ubój zwierz~t. która w po­
równaniu z dotychczas istniejącą, przemawia na 
n ekol zyść miasta, gdyż wprowadzone do taryfy 
opiaty za różne czynności rzeźni 8lf podwyż-
8zone. 

Mamy nadzieję, że nowa taryfa. ze względll 
na ochronę interesów ludności, nie tę lzie przy­
jęta i podpLana przez radnych magistl atu. 

O szczegółach nowej taryfy doniesiemy w nu­
merze jutrzejszym. 

Ze spraw sanitarnych. Dowiadujemy się, że 
suma 200,000 rb. na potrzeby komi8yi sanitar­
nej jeszcze nie została zatwierdzona przez \'tła-­
d zę, o czem kamunikuje rząd gubernialny piotr­
kowski. 

Prz~dzalBicy bawełny. Wczoraj, o godz. ;) 
po połuuniu, w lol alu gIełdy, odbyło się p08ie­
dzenie przędzaluik(,w bawełuy nl rynkach za­
gra'Oicznych, postaco iViono pcdnidć doty<:hcza­
sOwe ceny minimalne dla hacdlujących dwóch 
gatunków prz.ęri7.y bawełuiauej o 10 kop. na 
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l)f,CtCE', mianowicie:' oM 20 Water, z rb. 5 k. 30, porzucili w ogrodzie. Na ślad złoczyńców nie natrafiono. karzów znów pozo8tawiło War8zawę bez świeże-
do rll. 5 kop. 40 i J"f- 8 M l'e z rb. 4 kop. 30- Do atudni. Alter Staszewski, handlarz, mleszka- go chleba i bułek. W południe dowieziono co· 
do r b 4 k 40 ja,cy przy ul. Północnej nr. 21, wszedł na pod wór7e do· kol wiek świeżego chleba ze w8i i z piekarń flod-

. op. . mu przy ul. Ciemnej nr 112 i oparŁ się o cerL brzynę •. k' h 
Komunikacya telefoniGzna Łodzi z Warszaw~ studoi. Nagle cembrzyna się lamie i St. wpada do stu ml8J8 IC • 

przerwana wCMraj, od godziny 10 wieczorem. dni, w której gJ:ębokość wody dochodzi do 10 łokci. Na W Winnicy, jak donosi cWołyń), w no­
szczęście byli l'a podwórzu iudzie. którzy pospieszyli cy Z dnia 27 8ierpnia, na zasadzie otrzymanych 

Odpust Jutro przypada uroczy8tość Podnie- z pomocą i wyciągnęli go. Skończylo się tylko na oka- przez policyę wiadomości, komisau l cyrknłu 
sienia sw. Krzyża, pod wezwaniem którego st.oi leczeniu głowy, twarzy I ust. Lekarz Pogotowia udzielil wraz z pomocnikiem 8woim i zawtlzwanym do 
kościół św. Krzyża w Ł')dzi. U roczystot3ci ko· pomocy. pomocy komisarzem 2 cyrkułu, przy pomocy po, 
.. l b h d b d . d . l Z tramwaju. Wezorllj z trdmwaju, idąCllgo z Pla- oJ 8Cle ne O C ~ zone ',Ił w nIe Z1e~, a roz~o- K . N R b S M' 11'cyant6w i żołnierzów. otoczyli dom I Bara Pa. cu oscielnego na owy ynek, o ok tarego lastn, 
czną 8ię jut w sobotę Nieszporami. stoja,ca na platforrnie Zrfia Mogrowska, żona robotnika jana. w którym mieści się garkuchnia, utrzymy-

Pobór do wojska. W roku 1905 powoła- fabrycznego, lat 3l, wypadła na bruk i złamala lewa, wana przez poddanego tureckiego hanka Asłama. 
nych zostanie do slużby wojskowej z p0wiatu nogę· Fani Ogłę, w celu dokonania. tam rewizyi. 
brzezińs'kiego z I rewiru poborowego 399, wzi ę· DrObny cgień. Dt:iś, o .g. 11 m. 30 przed pol. Podczas rewizyi w worku z sucharami zna-

przy ul. Wolborskioj w domu pod nr. 5, w składzie farb 
tych ma być 177 o z Ił rewiru powołanych 296, Jana Wolkowskiego zapaliła się terpentyna, która, uga- leziono 7l paczek nabojów wojskowych, 27 pa· 
w:t.iętych 130, z III rewiru powołanych 471, .sili mieszkańcy przed przybyciem I oddziału straży ognio- czek nabojów rewolwerowych, a w zlewie d wa 
wziętych ma' być 213, (g\lem powołanych bę· wej ochotniczej. rewolwery skarbowe. W lokalu podczas rewi-
dzie 1,166, z ktorych roa być wziętych 522 re· Kradzież. Wczoraj w przejeźd1!ie z Łodzi do Ru- zyi policya zastała 8 poddanych tureckich z wła-
krutÓw. dy Guzowsklej na sto Kolus?ki, ekspedytorowi st. Ruda ściwemi paszportami. 

Guzowska Pawlowi Trenerowi skradziono portfel, w któ-
Z powiatu łódzkiego: z I rewiru powołanych rym było 500 rb. i różne dowody. Bez względu na to, iż zaledwie na parę mi-

będzie 614, z których ma być wziętycb 268. z nut przed rewizyą, nabyli oni dwa rewolwery i 
II rewiru powcłanych 408, wziętych 185, z III O F I A R Y. skrzynkę z nabojami od żołnierza pułku ukraiń-
rewiru powołauych 312, wziętych 139, (g.słem skiego, - wszyscy oświadczyli, że (l niczem nie 
będzie powołanych 1,33., z których ma bjć Na Pogotowie ratunkowe. wiedzą. D3 odhycia rewizyi zużyto pneszłu 3 go.-
wzięty(;b 592. Zamiast kwiatów na grób ś. p. Maryi Krusche skla- dziny. Przy jednym z turków znaleziono dwie de-

Z powia'u ła~kif g' : z I rewiru powołany(\b dają lekarze: M. P. 3 rb., K. H. 2 rb; po rublu: A. G., pe8ze z Batumu: pierwszą z dnia 25 sierpnia, pod 
ma być 323, z których ma być wziętych 141, S. G., K. J., H. L., L. K., E M., J. M, Z. P., A. T. - adresem Jakóba Chadzhva nastę P uJ' I!ccJ' tr€Ś:li: 

92 razem ]4 rubli. z powolany<:h 428, wziętych l z III powoła- "Przywieziouo trzy gatunki tawaru"-podpis Mus-
nytlh 271, wziętych 111 i z IV powoła.n)ch 275, SPOSTRZEŻENIA IIETEOROLOGIOZII. tafa; drogą z dnia 26 sierpnia pod adresem te'· 
wziętych 1161 ogółem z powiatu laskiego ma goż lIamega Jakóba Chadziwa treści: "W piątek 
być powołanych 1,297, z których ma bJć wzi~- Stacyi Cl'Jutralnej K. E. Ł. przyjadę, przygotujcie towar"-podpi8ano Jakób. 
tych 560. I .... :;-. ~ . ~ - = . Oprócz tego znaleziono li8ty w języku tu-

Z miasta Łf)dzi powołauych ma być 1,070 ',. Data. l~~ ~~ S~ ~ ~ reckim nieznanej jeszcze treści z różnych mirj-
z których ma być wziętyeh 59.2. Ogbla.m w . '" aS~ a "" ~~ e ~ Uwagi. scowości państwa, adre80wanych po rOliyjliku. 
guberoii piotrkow8kiej ma być powołanych 12059, ' . ~ t~ ~ ~ ~ ~ ~ Jeden z are8ztowanych turków objaśnił, że 
z ktbrY(Oh wziętych będzie 5,344 rekrutów. ~ E-4 naboje nabył od maj8tra broni, 2& pośridaictwem 

POlZlłdki sanitarne. W podwórzu domu prty I I Z dnia 12/1X\ majstra ślnsarskiego D. R. Legenbrucha. Dokona-
'tl 12/IX l pp. 743.0 +292 27 Pd 6 I Temperatura t t t . ... l' 7 nlicy Południowej.M 40 ustawiono koryta do I 1 max.+3000 -C. no u ego cs a Diego rewlzyI I zna eZlOno wor' 

wylewan:a pomyj. Koryta te, rzadko cZyl\,\CZOOC 12/IX 9 w· 745 O 1+212 ! 7B Pc Z 2 1 Temperatura ków z nabojami próżnemi i skrzynię do karabi-
i dezynfekowane, wydają nieznośną woń i Zll.- l3/1X 7 r. 749021+13.81, 96 Pc Z O mln.+14·3° C. nów (berdarek). 
truwają powietrze. Na C)\ystość tego podwórza 1 Opadu 0.0 Badanie wykryło, że turek Jakób, który wy· 
i ustępów należałoby zwrócić baczniejszą uwagę, słał depeszę, na kilka dni przed tem z walizką, 
chociażby dlatego, że w tym dODln mieści się Z WA R!oJ '~AW Y. domyślać 8ię moiua naładowaną uabojami, wy-

i
Oła. O n jechał. On i Sulejmlin są głównymi dostawcami 

-8- broni do Batumu. W. ykonanie wyroków śmierGi. • War. Dniewn." K d t T fi d . d N 
_ P. Seweryn Smolikowski zamierza stwo. - ore8pon en z J su onO.H o c 1)-

onoW dniu 8 i- 10 września wykonano wyr~ki rzyć w Warnawie poważną fondacyę użyteozno- wego Wremienh: "Na Kaukazie, na tle ogólno­
war:wl.wskie-go 8~du wojennegll: ści publicznej. P. Smolikowski nabyl już na ro. pań8twowego zamętu, uporczywie i 8y"tematy-

l) na Maj ya.nie Ka8przaku, oskarżonym o gu ul ic Pięknfj i Kruczej za 250,000 rub. plac, czuie panuj~ dwa ruchy: gruziń8ki i ormiański. 
b · ó' bó' t 'k k na któ ,"Tm zbuduJ'e gmacb, maJ'Acy ob1'Rc' J'ego Ale będzie o wiele prawidłowiej nazwać pierw-z rOJuy op I' l za JS wo pomuCD! a omlS8I'za J '"l··ń k' (. ń k L' I 

polic,} i warszawskiej, kapitana Ordanow8kiegn, bogate zbiory ksiątek i dzieł sztuki. Zt>iory te szy DIbe ,0gruzI s h1mó ' . a "Imarety s t)-goryjslI.lm'. 
pomocnika naczelnika war8Zaw~kiego oddziału o będą oddane do użytku publicznego i mają no _ Cel o u tych ruc w jednaki: sprowadzić do ze-
h t i t W" k . 2 lO tó sić n-azwA biblioteki muzeum imienia Smolikow- ra znaczenie, zarówno r08yanina, jako też i gru· 

c rony, ro m 1 UIl IDDlCZU a l po 10yan w. .kIOego.'" dna, kartalińczyka lub kachetyńczyka i dobić 
2) na Abrahamie Da.widzie Chmielnickim, o· 

skarż<;)Qym o zamach na życie szeregowca lej b- - K08zt utrzymania 8zpitali miejskich ~ię tutonomii Gruzyi oraz Armenii. Pierwsi 
gwardYl litewskiego pułku, Antipowa. WJ n:esic "fil r. b. przeszło 766 .000 rub. Punieważ zia ajlł na zachodzie a drudzy na połndniu i 

'rodki rady miejskiej dobroczynności publicznej południo-w8chodzit', maskując jednocześnie na-
Ogólne zebranie. W niedziel~ dnia 17 b. m. nie wystarczaj~ na pokrycie tych wydatków, do pływ ormian zbiegów, poddanych tureckich. 

o godz.. 3 po południu, " loka!u III oddziału których należy zaliczyć i nit>dobory z lat po- O urządzenie ich bytu ormianie ':'taraj~ 8ię 
8traty o~niowej ,ochotniczej, przy ulicy Mikoła- przednie), przeto rada zwróciła 8ię do generał. w 8wojej petycyi; 8zczególne zabiegi o nich 
jewskiej pod nr. 54, odbędzie liiI} ogólne zebra gnbernfotora warszawikiego z prośbą o wyzna . z krzywd~ ludności miej8cowej obunyły nawet 
nie bałuckiej hsy posagowej. czenie z fundu8zów miejskich 275,000 rub. na u- gorejczyków i imeretyńczyków. Spo;rzawszy się 

Nabożeństwo Jotro, jako w dniu otwarcia trzyp1anie zakładów dobroczynnych w r. 1906, na mapę, nie trudno się przekonać, że ormianie 
roku 8zkolnego szkoły muzycznej Maryi R>'il.uo- oraz 66000 rub. na podniesienie pen8yi niższej roz8iani sl\ w takbh zllk~tkach Kaukazu i na 
wskiej. odb'ldzie się w klś~iele ś~. Krzy"-a o służbie 8zpitalnej, sto8ownie do uchwały rady takich odl~głościach jedni od drugich, że mim-o 
god ... 10 rano solenne nabożeństwo przed wid- w r. b, wreszcie o wydanie jednorazowego zas : ł- woli nasuwa si~ pytanie, skąd i w jakim celu 
kim oltarztm. ku w sumie 130,000 rub. znaleźli się hm? 

Nowości muzyGue. Znany w mieście na- _ Dorożkarze warszawscy ponownie zwró- Ale przy jednakich celach i zdolnościach, 
szem muzyk p. FelIks Krzyżanowski, wydd oili się do magistratu, z prcśbą o podnie8ienie a przy różnych warunkach ekonomicznych, środ­
świeżo mazurek do śpiew n z towarzyszeniem for- ' taksy dla jednokonnych dorożek za kurs dzieD o ki do osi~gnięcia tych celów mU8zą być różne, 
tepiauu p. t. "Smutne dziewczę). Z pośród wie · ny z 20 do 25 kop. Prośbę swą motywują oni i tak jest w ~ze?zy. samej; or~:a:lie dzialaj.~ 
lu kompozycyi p. Krzyżanowskiego jest to u- tem, że z powodu mobilizacyi koni w Król{stwie przy ~omocy p.leUlęd~y, handlu I banków, a l· 

twór, tchnący uczuoiem i śwież~ mdodyą,. Polskie m ceny koni znacznie się podnio8ły, a meretynczyc:r I .gorYJcz.yc~ przy .pn~o~y ,!pły-
WieGzór pieśni ' ludowy oh. Bilety na kon'cert przytem w ostatnich czasach znacznie podrożdl [w~w:, 8tar~Jąc 81ę o zaJę~le najwIęcej I naJbar-

l d h p ". dZIeJ wybltnych stanOWIsk w różnych skarbo· 
Vry, p. n. ft Wieczór pieśni u ow"c ", mOŻna A_za. wych i innych instytucyach. O to samo w sto-
jut nabywać w kancelaryi Liry codziennie od i sunku do skarbu dobijają s;ę obecnie i ormianie. 
godzińy 10 ranG dl) 1 ej w połodnie i od 6 -9 Jedni i drudzy posiadają w stolicach i na miej-
wieczor. m. Z "Warszawskiego Dniewnika. " scu opiekunów 8woich i dobrodziejów, a we 

Niebezpieclłne zasłabnięola. Na ul, Miko-. -8- wszY8tkich iunych miejscowościach dobrych zna-
lajewskiej kolo domu nr. 84 Antoni PawliCki, mularz, . Uk I b 
lat 33, zachorował na kurcz żołądka; takiej samej. cho- - W8kutek Najwyższego bZU miennego I jomyc . 
robie ulegl na uL Nawrot kolo domu !1r.8i Adam Wiat- I z dnia 27 siupnia -(9 września) r. b., zakomu- Dtięki temu wszędzie osiągają oni powodze­
kiewicz, lat 30, robotnik fabryk Schelblera. nikowanego telegrafem przez ministra oświaty, nie i wiedzą o w8zy8tkiem, co tvrorzy się nie-

Ogólne osłabienie. Na ul. Wldzewskiej nr. 66, l W uniwer8ytec:e warszaw8kim wyznaczono na! tylko w rfórach wyższych, ale wogóle w kance­
znaleziono Katarzynę NiezgO'dę, lat 66, pozostająca, bez I dzień 18 września nadzwyczajne posildzenie Ta- laryach; lecz ponieważ ormianie są bogatsi i bar­
zajęcia i mieszkania, w stanie ogóln~go osbbienia. Le- ! dy, na którt:m odbAdA siA wybory rektora i J'( g) dzieJ' natarczywi, wip.c 8prawy wywi3dowcze Słl. karz Pogotowia udzielilodpowiedniej pomocy. I .... .. .... 

Zatrucie. Na ul. Kościelnej nr. 8 Miehallna Kop- pomocnika z liczby profe80rów zwyczajnych. Na \. wśród nich traktowane 8zerzej i zasadniej. 
cz:yńska. lat 38, żona robotnika fabrycznego, napila się . temże ~ojiedzeuiu rady, wydziały wy biorą dzie - Od ormian nauczy li 8ię teraz płakać i 8kar­
esencyi octowej. Lekarz Pogotowia, mimo udzielenia Od-/ kaLó'll7 i sekretarzów wydziału z pośród W8zyst- I żyć przed całym ŚNiatem ioh towarzysze ime­
powiedniej pomocy, zmuszony był odwieźć ją w ciężkim kich pr< f"sorów właściwego wydzialu. Wreszcie reteńczycy i góryjc~ycy, nawsdJiając łzami 
stanie zdroll'la do szpitala Czerwonego Krzyża, wyznaczono wybory sędziów sądu dYdcyplinar- «Ruś), <Raz8wieh i inne podobne guety, mio-

Świętokradztwo. Nocy dziSiejszej do kości ola . ni g l, w ś(}isłem zastosowaniu do zatwiudzonych tając gromy i pioruny na reprezentantów wla-
ewangeliCkiego w Aleksandrowie z okalajll;cego ogrodu d' 9 ś' 190') . ód" 
przez okno dostali się złodZieje i rozbiwszy puszki, . Najwyżej w nlU wrZt nUl ~ r. przepIS w. zy. 
skradli cala, Ich zawartość. Część pieniędzy złodzieje l - W poniedziałek ubiegły bezrobocie pie· 
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Z prasy polskiej. 
-I-

z powodu artykułu w formie koresponden­
cyi, jaki z8mieścilo "Now. Wremia" pod tyto 
"Polskie szkoły 'rednie" , a który podaliśmy 
onegdaj. p. Bogusław Bauffał w "Gazecie Pol· 
sklej" umieszcza : " Od powiedź korespondentowi" 
wspomnianej gazety, z której wyjmujemy głów · 
niejsze ustępy. 

Autor "Odpowiedzi" jest zdania, że ze wszy­
stkich pism rosyjskich, nie wyjmując «Moskiew­
skich Wiedomosti>, jest "Now. Wr." organem 
najsilniej i najkonsekwentniej nam wrogim. 
ltfnirma jednak, że otwartość pisma tego jest 
może mniej 8lkodliw~ od "szalbierskiej frazeo· 
logli, którą, pewne organy pruy usiłowały i usi­
łują dotycbczas bałamuci ć ez~tć niezrównoważo· 
nej u nas opinii publicznej". - W pomienio , 
nym atyknle przycbodzi wprawdzie kore8pon­
dent (bez pcdpiim) do konkluzyi, że system wy­
chowawczy, praktykowany w Królestwie P ul · 
skiem, jeBt błędny, nie doprowadził Dietylko do 
~amierzoDych re1.ultt.tów, ale wywarl skutki 
wręcz przeciwne, gdyż: "stosunki polsko rosyj· 
skie poprawią 8ię tylko wówczas, skoro usunit;­
tem 7.OstaIlie z życia mit'j~cowego wszy8tko, co 
nosi na sobie ślady ucisku, niesprawiedliwości 
i stronniczości·. System ten pctępili Diety lko 
rodzice i pedagogowie, ale i komitet ministrów 
dnia 19 go czerwca, i t. d . Aż dot~d dobrze. 
"W tem miejscu jednak-mniema autor "Olpo­
wit d~I"-koreBpondent "Now. Wremia" zamiast 
wyci~gnąć logiczne konsekwencye z konkluyi, 
do której przy.zedł przed chwilą, wykonywa 
dziw ne s a l t o m o r t a l e, które należałoby po­
zostawić na jego odpowiedlialuości, gdyby nie 
ta okoliczność, że stara si~ wmówić w społe · 
cze6stwo rosyj skip, iż .,teraz właśnie potrzeba 
Pol!ł r. e tylko szkoły prywatnej z polskim języ­
kiem wykładowym i polskim personelem nao­
ezycielskim" . 

"S 'ąd wniosek, że należy zostawić W całem 
Królest~ie Polskifm tyle gim[azyów, ile potrze 
ba dla uczniów rosyjskich i tych obcoplemie6ców, 
którzy nie wymagają szkoły polskiej. inne gim­
nazya ZI.Ś i szkoły realne przenieść do miast 
"nr.8zej rozległej, a ubogiej w oświat~ ojczyzny". 
O tem, że na utrzymanie obe~n:e istniei~cych 35 
srednich :zakładów naukowych męskich Królestwo 
Polskie płaci przeszło milion rubli podatku, ko­
respondent "Nowoje Wremia." zdaje się zapomi-
nać znpełnie~. ' , 

Coś podobnego-;>rzypomina dalej autor ,OJ­
powiedzi) - miało jd miejsce w kraju naszym, 
kiedy po roku 1831 zwiuięto większą część iat-

I nie;ących przedtem szkół średnich i zamknięto «Niektóre dzienniki 1ic~ b} kiiążek określają 
dwa uniwersytety, z których jeden wileński, prze- na 500 tysięcy tomów, inne ty łko na 400 tys., 
niesiono do Kijowa. Ale wówozas był to zwykły w rzeczywistości zaś zbiory te przedstawiają siE} 
objaw represyi, wywołanej powstaniem listopado- znacznie obficiej i przekraczają o wiele wykazy 
wem. D2isiaj "Nowoje Wremia" proponuje zasto- petersburskiej biblioteki publicznej. 
sowanie tego Sl.mego środka dla polepszenia sto- Nie wszyscy literaoi rosyjscy ' wiedzą, iż 
sunków polsko rosyjskich, re arając fiBm za to ks iążki polskie umieszcza ue były nietylko w bi· 
"in i cyatywę prywatną w zakresie średniego wy- I bliotece Cesarskiej, ale że znaczna część zbiorów 
kształce'nia" 1.; tem, wygIądai~cem wprost na urą- przeszła w posiadanie Akademii U miejE}tności w 
gowisko 7.a!ltr1leŻen;em: "niechai polacy w8zV8tkie Petersburgu (kolekcya Radziwiłłów), jak również 
prawa z tytułu wykształcenia. zdobywają własue- S~tll.bu Generalnego (większa część zbiorów pu­
mi środkami i niechaj nie mają nadal zasady nie- i ławskicb). Na.dto cośkolwiek, luho niewiele 
nawidzieć nas za to, że za prmocą szkól ułatw i a- ( książek, głównie relig:jnylh, oddawano w po · 
liśmy im dotychczas pozyskiwan;e tych praw". ! Iliadanie petel'!lburskiej katolickiej Akademii du· 

Autor jest dalej zdania, iż kraj, płacł!cy po· ! chownej. 
datki na szkoly, ma prawo ich wymagllć wraz l Nie da się z pełu~ ści8łością okreś :ić licze . 
z potrzebami szkoły, z których pierwszą jest na- hnej zasobności zbiorów k8iąg p ,ł lilkich w Pe ­
U(lzanje w języku ojczystym. - Szknła. prywatna, tersbnrga, według jednak źródr.l doetępnych, 
zdaniem autora, nie może zasjąpi ć publicznei. ogóluy rachunek przedstawia się w ten sposób: 
S~koły winny zostawać pod kontrolą rządu lub i z książnicy Załuskich w skład biblioteki publicznej 
społeczną· Szkoły bez praw. zdaniem autora, pro , ; w Petersburgu. weszło 262 ,640 tomów dzieł, 24,57a 
wadzone wył~cznie na ryzyko założycieli, zamie- ryciny i 10,000 r~korisów. Z biblioteki War­
nią się wkrótce na H'l:ereg przedsiębiorstw peda- szaw. KróL Tow. Przy,j. Nauk przewieziono 6,681 
gogicznych, które będ~ prawdopodobnie dawaly dzieł w 13747 t mach i do 6000 rękopisów, 
niezle zyski swoim właścicielom, ale wprowadzl\ Z Poław do Czartoryskich-7,728 tomów. Z bi· 
do dziedziny wychowania i pedagogiki niepożą' bli .teki b K rólew. Uniwer8 'l tetu w Warszawie- o 
dany element geszef \iarstwa i tandety. J 30 989 tomów (w tej liczbie 6 000 inkunabu-

Wreszcie nie sądzi tutor, aby społeczeństwo łów wyd. przed 1536 r.), 1,500 ręk:op ' sów, 89,429 
nasze n08iło si~ poważnie z zamiarem nieliczenia rycin i 732 d:tieł ilu~trowanych, co w8zystko 
się z t. zw. pr"-wami. razem zapełniło 499 dużych pak." Nadto, prócz 

O!ltatec~na konlduzyf: «Potrzebna nam .iest zbiorów, powyżej wymienionych. przeweziono 
szkołd. publiczna z prawsmi, z językiem wykła.- l S 
dowym polskim i' o taką szkołę w8zelltiemi siła- H, hiwa i bib ioteki Rzewnskich, apiebów, 

Ogiń8kich, Płockiego Towarzystwa Naukowf g<l 
mi starać się i dobijać mUllimy>. itd. Razem wię~ biblioteki, umieszczone nad 

Biblioteld i zbiory polskie 
W PETERSBURGU. 

-s-
Od pewn go ClaBU prasa l'osyjska zajmuje 

8i~ bardzo żywo sprawą zwrotu Warszawie i Kró­
leBtwu Polskiemu b Jgatych zbiorów książkowych 
i rękopiśmienny( h, które przeniesiono róznemi 
czasy do Petersburga. Zbi Iry te spoczywają bez 
najmniejszego użytku od wielu lat, a niektór3 
Uak to na.przykład okazało się przy zwrocie 
zhiorów nieświeskich) stoją nierozpakowane od 
stu łat. D.denniki r08yjskie wypowiadają 8ię 
jedcogh śn e 1'3 przenie3ieniem wszy8tkich tych 
kolekoyi do War8Z8tlry, gdzie oddać mogą nie­
zmiernie ważne dla kultury polskiej usługi. 

St>rawą tych ksiąinie zajmu:e się w onego 
dajuym «Gońcu" p. St. Gr. Oblicza ou naj­
najpierw zasoby Da~zych bibliotek. wywiezionych 
z Królel:!twa i z Lhwy do Petensbnrga, . 

Newą zawieraj~ (lkoło 800,000 tomów, nie licz~c 
książek i wyd!l.wnict-w spółczesnych, które na 
mocy przepisów cenzuralny< h z obowi,\zku, prze­
syłane 8ą do Peter8burga przez nakładców całe· 
go pa6stwu. 

Pragna,c zehr~ć dokładne o sprawie wiado· 
mości, p. Sto Gr. udał się do pll f. Pta8zyckiego 
w Petersb.ll gil i rezultat wywiadu u niego w 
taki przedsta wia SpOBl b: . 

,,- Poruszona w prasie polskiej, a tak ży­
wo popierana przez dzienniki petersburskie myśl 
zwrócenia Warszawie jej dawnych ksiąinic, 
wszystkich wyscce zainteresowała. Wypada .1e­
dnak sprostować ' - mówił mi 8zauowny prof,,­
sor - ogólnie przyjęte mnhm8nie, jakoby w Ce­
sarskiej Bihliotece publicznej istniał specyalny 
oddział, powszechnie przez pi6ma nazywany «Po­
lonica >. Książki polskie Ole maj l'ł ani s pecyal­
nycb szaf, ani własnego katalogu; będąc rozrzu~ 
coue po całym gmachu. Nie trzeba dodawaó, 
jak wie1<e utrudnia to prac~ naukową ohecnie, 
a z jakiemi zachodami będ~ie połączone w przy-

WY ! 

7) zamknąlem oczy, z ulgą. że s:ę oswobodzilem na- ściu dnia~h pobytu na morzu, rozpoznaliśmy na-
Henryk de Brisay. reszcie od , męczącpj jego obecności. Wte;.n, otwo- i reszcie wyspy Kanaryjskie, a ja cieszyłem się na 

'/~//~. l rzywszy oczy, zobaczyłem znów holendra, które- , I myśl, że już niezadlugo będę w moim kraju. ' Za-
go fala morska odrzucił u do samego statku. Pra- , trzymal"!m się dwa dni dla wypoczynku, nabrania 

D Z I E N N I K K DR S A R Z A I wie stal w wodzie i patrzał na mnie du~nie. I wody i świeżej żywności, której brak zacząl nam 
• Wścieklość mnie Ggarnęla. Szukalem czego, żeby i się już dawać we znaki. Nareszcie pewnej niedzieli 

';if.;OO!",;!',;!'.;0f:.;OO 1 mu cisnąć w twarz, ale zagłębił się i znikną!. I puściliśmy si~ na morze przy bardzo pomyślnym 
! Martinez nic nie widzial. Przekonałem się o poludniowym wietrze, który nas pchal prosto do 

(Ciąg dalszy, patrz nr. 202.) I tern, gdy do niego podsz8dlem zaraz po dokona- naszej ziemi. 
Bylem zdenerwowany i pobiegłem do mego I niu mojej czynności. Był zakłopotany, ale nie o Następnej nocy, po opuszczeniu brzegów Te-

pokoju. BJl pelen lmvi. Niktby nie uwierzyl, że holendrze myślal. neryffy, ponieważ nieznośny upal nie pozwalał mi 
ten starzec mógł mieć tyle krwi!... Raz nareszcie l , - Czy widzisz, kapitanie - rzekI, wyciąga- spać w moim pokoju, wstalem, chcąc się polożyć 
należało z tern skOl'lCzyć. Podnioslem Wowerma- i jąc rękę ku zachodowi - czy widzisz tę czarną I na pomoście, gdzie powiewał lekkI wietrzyk, spo­
na, ~ l ostawiłem go przy sobie i wziąlem pod ~inię, któ : a się tam. wznosi? , Otóż, z.daje m~ się, wodowany ruchem okrętu. Gdy wsze~lem na po­
rękę. Zawsze byłem bardzo silny, a teraz, pod I ze .ogarme nas WIcher, ktory będZIe namI po- I?~st w tyle okrę.tu, spo.strzegłem, ze. wszyscy 
wplywem gorączhi, bylem jeszcze sto razy silniej- j trząsa1. . . . . . Splą ~ocno; o?awlalem SIę przez. chwilę, aby i 
szy. Ciągnątem go, jak moglem, po urabinie. Gdy RozeJrzal~m .SIę staranm~ po w~dnok~ęgu I czlowIek, stOjący przy sterze, me poszedł za 
już bylem na pokładzie, postawHem go na nogi i I przekonalem Się, ze ,oba\ry m?~eg~ m~Jtka me. by- przykladem swych towar~yszy i zwróciłem oczy 
tak posuwałem, się z nim naprzód. Za sobą u,sly' l 1y przesadzone. WZiąłem mOJ rog I zatrąbiłem w st~onę mostu,,; To, co uJrzal~:n,. bylo tak strasz~ 
szalem cichy smiech l\Iartineza; glupiec mysial, ' trzy razy. . .,' ne, ze zlodowacIalem z przerazema. 
że jestem pijany . Oparlem holendra o parapet 0- I 'p,ow.oh ludZIe, l~torzy spah na pOm?S,Cle, po- Przy ba:yerze ~t~l holender. 
krętu w postawie najnatur:ałniejsz~j, jaką moglem ' b.udzlll Się; . w drZWIach kajuty oiic,er.skl.eJ ukazal W blękItnem sW18tle. nocy, Ot?CZOlly mglą, 
mu nadać poczem zaczalem mówic do niego gIo- ! Się porUCZnIk. Wydalem rozkaz zWlmęCla wszyst- to był on, napewno! Za mm slychac bylo głuchy 
śno, z ży,~ą gestykulacyą, upatrując chwili, w któ- l kich. ż~gli i po~.ostawienia tylko ~asztll prze~nie- prze~aźliwy huk m?rza:. . 
rej .iIlartinez nie będzie na nas patrzał. j go l z~~la troJkątneg~. ZaledWIe wszystlne te UJrzalem go takIm, Jakim był teJ nocy, w któ-

_ Ha ba! panie Wowerman, o ~o co się na- l czynnoscl zostaly spetmone, ogarnęla nas szalona rej go zabIłem. 
zywa przyj~mna rozrywka! Sąd~ę, że~my .się ~a. I wich~ra i, cal~ noc przebyliśmy w wielkiem nie- Ni~ mi~l m,in~ zagniew.anej, z~awalo mi się 
bawili jak przystało na prawdZIWych kapitanowI bezp18czemtwle. nawet., ze SIę usmIechal, o Ile to me byla galka 
Jakim' sposobem ~nalaz!eś moje wino kanaryjskie, I ,. Od tej ch:vili nic ju.ż .r,ti~ z~mącHo ~aszej po- tytoniu, któr~ marynarze maJ~ zwyczaj klaś~ ,d.o 
panie 'Vowerman? . I dr ozy. Upewmam was, ze jeZeIl czasamI wracalo ust, .~o na~~waloby Jego twarzy wyraz wesolosCl. 

_ lIo, ho! masz pan bardzo pIękne dyamen- : mi na pamię~ wspomnienie hulendra, doznawałem A WięC mOJ holend~r był 'przy sterze, zamiast 
ty; ja, .który. llló~ię. Jo ciebie w tej chwili, w ży- II wtedy, Diej~kiej prz-ykrości, ale bit3gI~m zaraz 0- Manh~ela Oarces, ,ktory powlllle,n b!l W tej ch\'j:i1~ 
ciu mOJem me wJdzlałem podobnych. glądac mOJe cuuowne dyamenty, ktore schowa- tam Sl~ znajdowac. A Jednak wIedzIalem przec18z 

. Poni~waż Martinez, na. którego po~ial ~il-ll lem w szkatul.ce - i przykre wspomnienie nie- dobrze, że ~abil~m ~olendra, że krew jego try-
nieJszy WIatr, przyglądal SIę horyzontowI, ob]ą- bawem SIę zaCIeralo. snęla na mOJą twarz .l ręce. 
lem holendra za nogi rękami i szybkim ruchem Przeplynęliśmy bez wielkiej trudności kolo A zatem, skąd się ~ ziąl tutaj? 
przerzuciłem go przez baryerę. Zanurzyl się, a ja przylądka Dobrej Nadde!. Po sześćiudziesięciu ąze- (d. C. n.). 
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ez}ośei "ydl.~elenie tych zbiorów, które poch')- ezpitala zm~l wkrótce, skutkiem bardzo silnego rzyśei, na któreliczy}y, przy/ltępując do budo-
dzą z Królestwa i mają być przesIane do War- wstrząśnienia mózgu. wy kolei i kolonizowania Azyi M·liej8zei. 
8zawy.B ~dzie to praca, .która zajmie co naj - Wedlug urzędowych wiadomości ~Agencyi Wprawdzie nowy traktat auglo -japLń lki po-
mnie) lat parQ zacbodów zmudnych, ale, przy- Sttfanit g<J" liczba wydobyt) ch z pod gruzów za- lęcza stan obecnego posiadania, a więc nie gro· 
puszczam, owocnych. b:tych i rannych wynosi przeszło 5,000. Niezli- zi Niemcom utratą Kiao-Czau, osłabia tam je-

_ A d~ial rękopisów, wszak ten ma swój czone domy i bndynki runęły i są zborzone, a dnak ·ich stanowisko i bardzo utrudnia opano-
inwentar~? około 50 ,000 ludzi pozostało bez dachu, gdyż wanie S6antungu przez handel niemiecki; z dru-

_ Katal 'J g niby istnieje, ale stary, jeszcze siedziby ich w miejscowośc)a~h Briatico, Santo- giej zaś strony zapewnia Anglii, wolnej od obaw 
układa Janockiego, z biblioteki ' Załuskich... Ro- l noflO i Ol VIi di Cortale doszczętoie :6niszczone. o bezpleczeńitwo granic indyjskich, większą swo­
znmie 8j~ niepełny i przestarzały, wiele zaś wo- W Rtymie wywołała klęska żywe współozucie. bodę ruchów w Europie, którą niezawodnie wy­
luminów z innych archi 0\ ów często wcale nie Pnze-s ministrów - F Jrtis pl z~słał prefektowi C. - zyska, 'If celu osłabienia Niemiec i sparaliżowll-
znajduje się w kataloga! h ta D7.arO Il a pierwsze potrzeby 20,000 lir., król Dla ich dążeń w kierunku przeistoczenia. s ę 

_ Czy uczęszczający do biblioteki peters- Wiktor Emanuel ofiarował 10,000 lir. Monarcha w wielkie mocaretwo morskie, nie trAcąc nic 
bur8ki~j często :łądają ks-ążek polskicl? wybiera się niezwłocznie do miejsca kata8trofy, ze 8wej potęgi lądowej. 

_ Kwe'styami . polskiemi zajmuje się killiu p dJbnie jak ojciec, który w r. 1883 udał się To też dyplomacya niemiecka wytęża wszy-
rosy~D, głównie "akademików", ci nawet znają do C8samiccioli. stkie siły, aby doprowadzić do skutku koalicyę 
dobrze mowę naszą. Wr€szcie plzycbcdzi trochę - - -- mocarstw, 7a ,nteresowanych w A7.yl, skierowaną 
polaków, przyjedzie ~tcś z W~r~za.wy; przed ro- 08trzem przeciw nowemu sojuszowi anglo 'japoń· 
kiem dla ksillg polskIch, przYJezdżala pewna ho- SOJ"USZ angla J" apański skiemu, doju8z ten wszelako zadał cios śmier-
lenderka ale ogólne użytkowanie materyałów -" teIny polityce zaborczej Niemiec, którego pomi-
niezbyt ~ielk~e. A sk,arby są. ol?rzymie, p~le mo e~łej przebiegłoścI swej dyplomacyi nie po-
do wlela, wielU odkryc. Na raz:e jednak, za mm Jt:szcze nie ul'ichly na dobre echa konferen- dołajl\ zadaniu i r:t;~czonej koalicyi nie skleją· 

, jeszcze zdoła si~ przeprJwadzić cdwieczne zbio- cyi POKojowej w Portsmontb, jeszcze nie na~tą. FtAncya, którą prasa niemiecka przekonać 
ry do Warszawy, winniście się panowie pubIi- pIła rat) flkacya traktatu pokoju, tylko co zawar- usiłuje, że przedewllzyltkiem zagrożone zostały 
cJśc~ domagać jednegl': oto, aby bez użytku le· tego między Rosyą a Japonią, jeszcze pa polaęh jej lDteres'y w lado Chinach, dotknięta do żywe· 

_ź~ce na składach biblioteki petersburskiej du- l Mandżuryj i nad rzeką Toimcaiem rozlegają się I go pucz Niemcy w sprawie marokańskiej, prze· 
plikat.y polskie by1y oddane mającemn - jak i ostatnie strzały} a już jedna z największych tra- . pełniona zbyt wielką niechęcią do NiemIec, da­
czytam - powstać księgozbio,rowi. plhlicznemu . gedyi dbiejowych nowilzych czasów zaczyna prze' leko więcej tl f 1, że przy jaźń z Anglią zabez­
w Warszawie. PrzeprowadzeD18 tej sprawy Ule ch, dzić do h ;story!, miejflce zaś jej w dziedzinie pieczy jej spOKojne poaiadanie ludo-Chin, w pań­
Dapotykałoby na żadne poważniejsze przeszkody. polityki mi~dzynarodowej zajmuje traktat zaczep- stwie zaś Niebieakiem żadnych absolutnie nie 

.. Daplikaty sprzedają się za bezcen i mimo to nie no odporny anglo-japcńik;, ku któremu zwraca posiada JDteresów. 
bardzo znajdują nabywcÓW. Jako niezapr:6eczoDlI się obecnie uwaga całego ucywilizowanego świata. I Pozostają jedynie S,auy Zjednoc~oue Ame­
nasza. "łaSllc.8Ć, mogłyby być całkiem bezpłatnie Traktat tego przymierza był niejako prze- ryki półoocuej, na którYlh ObllWy i nawoływa­
~ddane Warazawie. Na składacb tych, w skrzy- gryw~ ą do aktu pokoju port.muckiego. jednym nia lIi(mieckie nie wywierają żaduego wraże-
niach, le~ą n:etylko rzeczy stare, ale i nowe, I z głównych czynuików, który Ilkłonił J.1ponię do nia. . 
bo cenzura nacsyh. z Warszawy po dwa egzem i u~ t ~ pst~, i umożLw ' l zakończenie wojny rosyjsko- Przemysł :;merykań~ki zbyt jest potężny, o 
plarze każd{go wydania, podczas gdy bibliuteka l japońskhj, tak bogatej w nallt~pstwa. zbyt wielkie oparty kapitały i posiada pr~ytem 
pn-echo"uje tylko po jednym. Powtarzam, była- : Tekst tego traktatu i jego pouczególne pun- najput~iniejllzy z czyumków - znaną pawilzech­
by to rzecz do p - ędkiego . przeprowadzenia. I kty niezoa:Je są je3z(:ze nikomu, oprócz dypluma- nie energię i przedsiębiorczo€ć yankesów, której 

Wszystko to dziś zależy od energii naszego ł cyi aDgielskiej i japońskiej, to jednakże jest rze- nikt jeazcze nie dorównał. 
:sp ołeczeństwa!" i czą peWllą, że oba sprzymierzone mocarstwa po- . Przez cłtlgie 'lata nie potrzebuje się on jesz-

_;-;- r~ezają sobie wzajemnie 8tan posiadania i prawa, ' C1:e obawiać niczyjej konkurencyi, a traktat po-
nabyte w ~~yi, ze zde~ydowane są stanowczo na I ~ojn ,w P~rtsmontb" z~pew~lający w .Chinach 

TrZASloeUIoe Zl"eroIo ,ue Włoszech. popieranie wzajemnie Interesów sWJch azyatY-II całej AZ~l ~sc~odll : eJ polttyk~ drz,wl otwar-
'" H ckicb. , tych, do ktorej UUla i1óluoeuo amerykan .k, wciąż 

I To ' znaczy; że An"'lia potężną s-woją flot!!! dąź,ła, jest bard1.O dogodny dla amery kanó~, 
w każdym wypadku osłgni Japonię przed każdym II im też na .razie naj~ię:ej przynosi korzyści, Jl-

D ':euniki zagraniezne przepeluione są wetrzą- " nieprzyjacielem, J .łponia natomiast wyśle 8"oj~ ponia bow.lem, (.s.bhlOua wojną, aczkolwiek zwy­
l8Sią0emi szczegółami katastrofy, która nawie· wtlltc~lla, wybornie zorganizowaną i liczną ar· I cięską, Dle będZIe mogła pHJliżować zabifgów 
.dz~h. Kalabry<;_ Dtliell!ątki wsi i miasteczek za- , mię do lndyi angiebkich, W razie gdyby ktokol· amerykań,kich w opanowaniu rynków zbytu 
mieniły sili zupełJie w gruzy lub są tak s(lustQ- II wiek pokusił się o naruszenie jej granic. Nndto w Azyi Wschodnie:; przeciwnie, w Japonii \'tła-
8zone, że miesiące, a nawet lah miną zanim oba pań~twa poręczają sobie wzajemnie swobodę j śnie znajdą u"ście olbrzymie kapitały amery­
wrócą do dawnego 8t~n\1: L 1S taki ~otknął miej - I ruchu w Chinacb, obronę Dietykainości tery to- kańskif' . 
.sco-Kości Mentauro, G UrJglllino. Malda, Jacar!!o, I ryalnej Chin i prawa, nabyte przez Jap?nię w Man- I Te~ się też tłómaczy owa rad(1ść. z jaką 

. Moii'tlcauo, Sad orio, Jonudi, p. ff n,arello, Mon dt~ryi, Korei~. na wybrz~ża~h, ~raz ocean.u .SpO" , Stauy Zjednoczone pfZvięłJ tr aktat pOKoj,a, :za-
teleone, Pizzo, Sant Eeuf~mIa, d Aspromonte, kOJnego, AngIn w TybeCIe I zatoce PerlIkIej. . warty w Portsmourh. IutereBem S\anów Jest ra· 
>GifflJI1; , Ptlmi i inne. Ludn(ść, która ocalala, Dość uprzytom!lić sąb,ie iliteresy mocH3tw, czej znal<źć Się w obozie al}glo-japoń~kim, niż 
nCłek:ł~ w pole, ' lub odpłJ nęła parowcami do ! ścierająoe się na ~dzie ażyatyckim, dość wziąć 'I po stronie jłgO przeciwników. W przeciwnym 
Neapolu. ' .. I pod uwagę owe oibrzymie rynki zbytu, jakie roz- razie nacisk R I('St velta na Tokio nie wywarłby 

t:p(Lera1.aj~ce, okrutne sceny-pIsze Jeden z twierają si~ tam, zwłaszcza w Chinach, skoro lu i tego magicznego wpływu, który w ostatniej 
dzienników-nie dadzą się wcale opisać; serce, dy azyatyckie wejdą do rodziuy ludów kultural- chwili, gdy wojna miała. s:ę już na nowo roz­
się krwawi wonee nieludzkiego widoku, jaki Dy(h, dość przejrzeć bodaj pobieżnie te wszy- ! palić, spowodowd tak doniosłą zmianli frontu 
przedstawiają. ofIary Z p'Jd gruzów wydt bywane. litkie usiłowania, jakie _w latach ostatnich czyni-\ po stronie japończyków. 

'Ta widać zbroczone krw~ą głowy i straszliwie ly ~ielkie. mocarstwa (u~opej.8kie, by z~pewnić Tym .sposobem. N~em~em gro~i w npjb~i-h~e~ 
~kaleczone cdonki ciaia na kamienil\ch, na me- I sobie w róznych punktach A~yI oprzyw leJowane, przys:dośCl odosobnIenIe l na ra~le przynajmnIej 
blacb; tam na gruzach b'ldynków olb:zymie ka· a jeżeli 8iQ uda i dominujące stanowisko, by Z1"O- i dyplomatyczna walka z A gli~ w nader trud· 
łQże krwi i szczątki r07 b 'Y\ g anyr h mózgów. zlIwieć całą doniosłość nowego przymierza anglo· ! nych warunkach, zdolnych przy lada nieostroż­
Zdjęci trwog~ i przerażenIem, I!~oj!!! b Jzradui wo- japońskiego, zawartego na parę dni przed trak- I ności lub zacietrzewieniu doprowadz; ć do kata­
bec bezmiaru nieszczęścia ci, którzy uszli zagła- tatem Plkoju w Partsmoulh, strofy, która pochłonąć mote wszystkie marze-
dzie. NIemy ból i przyg lębienie przemawia z A Jglis, opllrta o Japonię, spokojna o grani, ! nia o w.elkich Niemczech, potężnych na lądzie 
ich bladych twarzy, niektórzy wpadają w obłęd. ce swe indyjskie, posiadające głos stanowczy l i mono. 
II gdy .Lud śle do Wszechmocnego .gorłlce prośby w Z16tuce perskiej, uzyskuje w Enropie zupełną I Tak bankrutuje zazwyczaj wszelka polityka 
l medły i wzywa pomocy NarśWlętllzej Panny, swobodę ruchów. Jsponia, oparta o Anglię, na. i oparta na dwulicowr ś;i i obłudzie, przemocy i 
odłly wa !li~ przenoszenie rannych na pokryty ch biera pewnuści, że z całą swobodą i jaknaj . ,l gwałcie. 
tbu!>tami i poście,lą stołach lub drabinach do większą dla siebie korzyści łł może się urządzić 1 Niemcy, zaślepieni wawrzynami Sedaou za-

,stac) i epatrnnkowych, w polo naprędce urządw- w nowych swych posiadłościach, że pewną n 'gą i pomnieli? Jenie, kt?rą ~dglia nader łatwo przy­
Dych. To} pochody bez końca, to n08zenie ra- stanęła na stałym J~dzie Azyi i otrzymała swo- 11 pomUlee Im może, Jeżeli dyplomacya berlińSKa 
nionych i zabitych, wywoloją wstrząsające sceny bodę ruchów. w daliizym ciągu gro~ić jej b~dzie wy tworze­
bólu i żalu, bezsilnego gniewu i przekleństw. Streszczając wypowiedziane, łatwo dOjdzie-j niem widkiej pi>tęgi morskiej, moglłcej skutecz' 

_Mętczyźoi i kobiety, starcy i dzieci, rzucają się, my do wniosku, że oba sprzymierzone państwa nie rywalizować !lo potęgą wielkobrytailską na 
zawodząc fłośnp, na nosze i okrywają pocalun- będą postępowały w Azyi ręka w rękę, nie tyle oceanach i w koloniach. Anglia niema zwyczaju 
kami zwłoki lub rannych". w celalh zaborczych, ils w zamiarze ulrzymania l oczekiwać na wypadki z założonemi rękami. 

W wieJu miejscowOŚciach w więzieniach po trwale go pokoju i zabezpieczenia na dlugo stanu j Przewidująca jej dyplomacya, świetnie wyr(:)bio-
wlltal istny bunt, który ledwie zdołali tŚ.n~erzye posiadania w Azyi, co dla mocarstw, posiadają- ! na, woli je uprzedzać luo zlł'ilzaohllwać. 'rak pa­
dO'lorcy wi~zieDni i straż bczpiccze6stw:\ publi- «:lych interesy w Anglii, zwłaszcza na jej wscho· l stąpiła Auglia niegdyś z H , landyą i Hiszpanią 
cznego. W Bagnara dwie kobiety, prz~ b Idzone dzie, doniosłe ma znaczenie. II gdy zagroziły jej potęize morskiej, w tym cel~ 
'ze suu wybiegły , lIupełnie nag,} na schody, zero· I Pozostawiając na uboczu R08yę, która. po przeZ całe stulecia pruwadziła wcjoy morskie 
dlały i zmarły wkrótce poten). VV G ft ,Jne pa- ciężkiej i nie~omyślnej wojnie skupić się wpierw l z; Francyą· D.dś, dzięki zręc~ueś(Ji dyplomacyi 
8tu~h, wyprowadzaj~cy bydło z obory, zapadł I mUill i przeprowadzić u siebie w domu grun- i angiell!kiej" Niemcy, które głos opinii powszech­
aię w ziemi~, przyczem spadający dach roztrza- II towne rtfolmy, najdotkliwiej traktatem nowego ! nej pum!\wiel o wywołanie i podtrzymywanie 
skał mu rZll8zkę. W Pizzo runęła skała, na I pnymierza anglo japońskiego zaskoczone zostdy ! wojny r?syj8ko·japońskiej, wy8zły na niej jak­
której 8tałr domy, p:zycze~ 20 osó~ postradalI) l Nilmcy, które wy.rzec się mn:J~ą .zamiarów: zdo- ! najgorzej. 
życie. KSląd2: Zagarl, przelęty pamcznym stra- bywczych w AZyl WschodmeJ l zrzec s ę na' S. J. 
chem, zeskoczył z balkonu; przenie3i~ny d~ ł długo, a może na zawsze tych wszystkich ko- I 
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C h O l e r 8. 

Telegramy Agencyi Petersburskiej. 

Berlin, 12 września. Biuletyn urzędowy: 
Onegdaj stwierdzono ·16 przypadków zasłabnię­
cia na cholerę, suść wypadków śmierci. Ogó­
łem ddąd zachorowało na cholerę osób 161, 
zmarło 68. 

Prof, GaffKY oświadczył, że jest osobiście 
przekonany, iż ch l m~ za wlekły do PrU3 galary 
z Królestwa Polskiego. 

* 
Powiatowy komitet sanitarny. W dniu dzi-

iejszym. o godz. ] O rano, w· biurze powiatu łód.z­
kiego (dbyło 8j.~ pod przewodnictwem naczelni­
ka tegoż powiatu, r. Michniewicza, posiedzenie 
powiatowego komitetu sanitarnego, powolanego 
do walki z epidemią ('holery. Udział w posiedze 
niu brali: prezydent m. Zgierza, p. Fryze, na­
czeJn 'k 8t~aży ziem3kiej, kapitan Makowski, le­
karze: pow'atowy dr. Wieliczko, ze Zgierza dr. 
H .. 1en, z Ta8zyna dr. Skahki i z Kon 3tantyno­
~a dr. Bożuchowski, oraz wójci w8zystkich gmin 
i 8ek retarze zarządów gminnych. 

Na wstępie - przewodniczący zazt;laczył, że 
wobec ujawnionych w Niemczech i iJ;loyc h miej­
scowościach wypadków cholery. gr( Ź1Y ten gość 
jest bli8ko nas i że należy przedf!iębrać energicz­
ne środki, dążące do zapobieżenia wtargnięciu 
go do powiat.u, a ewentualnie rot;powszechnleniu 
zarazy. 

DJwiadujemy się, na podstawie złożonych· 
przez wójtów gmin relacyi, że w gminachdoko­
nano oględzin stIldni, lecz w y,ieJu m;ejscach 
nie czyszózono, naczelnik powiatu pdecił ener­
gicznie zajł" ć się racyonalnem oczyszczeniem jeh, 
wskazując zarazem na spo~~by, jakie należy sto 
sować przy tej czynności. . 

Niezależnie od oczyszczania studzien, prze­
wcdniczący polecił przestrzegać wraz z' opieku ·. 
nami sanitarnemi cZy8tości, peryodyczne 'Od6y­
wsć re\\izye w nierucbomościach, JlodW-Órz3cb, 
mieszkaniacb, u8t~pach i t. p. Bacz) Ć, a by mie­
szkańcy nie wyrzucali nieczystości na ulice 
i dziedzińce, a w specyalnie urządzone skrzynie, 
wylane zewn2ltrz i wewnątrz smolą. 

Za każdJ m razem opiekunowie sauitarni 
podczad dokonywania oględzin, obecność 8WOją 
stwierdzać będą odpowiedniem zaświadczeniem 
na przygotowanych specyalnie blankietach i za­
znacZlić w nich dokładnie w razie ujawnionego 
nieporządku. 

Blankiety te ods~łane będą do· na~zelnika 
powiata, który winnych przekroczenia rozporzą­
dzeń sanitarnych, poci~gać będzie do od powie­
dzialności. 

Nast~pnie ~rzyjęto do wiadomcści, że domy 
na baraki choleryczne są już wyznaczone. Bara­
ki te należy zaopatrzyć w odpowiednią liczbę 
łóżek i pościeli. Stwierdzono, że we wszystkich 
urzędach gminnych znajduje się potrzebny zapa.s 
niegaszonego wapna. 

Dla zaP( b·.eżenia przenoszenia zarazku cho­
robotwórczego .naezet.nik powiatu rau~i,. aby 
przy każdej ~tudni zuajdow&ło się umocowane 
wiadro, którem możnaby czerpać \\-odę, zamiast 
wiader przyno8zonych przez mie8zkańców. CJ 
się tyczy funduszów, o . jakicL wspomńiuł ur. 
Skalski na budowę projektowanYl'h studziel!1 to 
przewodni,czący oświadczył, że sprawa ta je­
szcze nie została załatwioną. 

Co do stosowania środków dezynfekcyjnych, 
naczelnik powiatu zaleca, aoy 8zczególną zwró 
cić uwag~ na bldynki publiczne, jak szkoły, 
chedery, restauracye itp. Blldynki i p08esye, 
jakie zajmuj!!, należy dokladnie dezynf<lko­
wać. 

Dalej przewodniczący poleca wójtom gmin 
i opiekunom Ijani~arnym, aby ostrzegali ludność 
miejscową przed spotywaniem owo<:ów surowych 
i różnych pokarmów, mQgących wywołać 2aou­
rzenia żoł2ldkowe. 

Wspomniano także o 7aprowadzeniu kamery 
dezynfekcyjnej, oraz p06t.lllowiono porozumieć 
się z dr. S:rkowskim co do oddawania do aoa­
lity ekskrementó.v od osób podejrzanych o za­
słabnięcie na cholerę. 

Co si~ tyczy funduszów specyalnych na wal­
kę z cholerą, to zarządy gminne korzystać będą 

ROZWÓJ. - Sroda, dnia 13 września 190~ r. ~ 203 
=e: == 

z włuly(:h kapitalów zapas .wycb, a tam ghie 
ieh niewa, ze składek oll-:.wiązkowycb wllśc;an. 

p O ż ar Polągi. 

Połą;ga, 12 września. (Telegram Pl t. Ag. 
Tel.). Zgorzała znaczna część Połągi. 

Urocze letnisko, cdwiedzene od lat kilku coraz li­
cz n,i ej przez rodziny przeważnie . polskie, pragnące uży­
wac wybornych kąpieli morskich, leży na południowym 
krańcu Kurlandyi, w pow. grobińskim, w odle~łości nie­
spełna pól mili od granicy pruskiej, a o 3 mile od Klaj­
pedy, na wązkim szlaku brzegu morski' go. W r. 1569 
dobra te, obeenle własność hr. Tyszklewirzów naleźaly 
do ekonomii stolu królewskiego, w r. 1771 do 'Mirbacha, 
w r. 1775 sejm warszawski oddal je Ignacemu Massal 
skiemu, biSkupowi wileńskiemu. Od Massalskich w dro 
dze wiana, Połąl(a przeszla do Wincentego hr. Potoc­
kiE'go, w r. 1801 do generała Niesiołowskiego. w r. 1814 
nabył ją Michał Tyszkiewicz za 177,171 rb. Kościół 
parafialny zbudowała, w r . . 1595, Anna Jagiellonka. 
W r. 1409 żmujUzini pobili tu na głowę krzyżaków. 

Pod Połągą wznosi się wzgórze, zwane "Biruta", 
będące dlą Litwy tem, czem mogiła Wandy dla malo­
polan. Tu mieszkała córka Widymunda, Blruta, poświę­
cona bogom. Kiejstut porwal ją przecież l w Trokach 
poś!ubU. Mial z nią syna Witolda. Po śmierci Kiej­
stuta, Blruta, pomimo chrztu syna, powrócUa pod Polą­
gę. Tu. po jpj zgonie, w r. 1416 na cześć jej usypano 
mogiłę, którą lud litewski zowie dotychczas "grobem 
świętej Biruty". 

Poląga ma ludność nieliczną, zlożoną ze żmujdzi­
nów I łotyszów. Z zabytków przeszłości zasługują na 
uwagę: kościół drewniany, s l czątki wału kamiennego, 
które niegdyś stanowily ściany jedynego na Litwie por­
tu lDorsktego, i dwa popękane działa nR okopie parku 
spacerowego. 

Katastrofa pożarowa. 
W czoraj w Częstocbowie o godzinie 3 popo 

łndnil1, wy buchł potar w fabryce S. Landaua, 
już po raz drugi w roku bieżącym. Fabryka ta 
spaWa !lię w styczniu r. b., przyczem zginęło 
w plomienia~h kilka osób i kilkan·aśoie okale­
czało. Z przyczyny niewiadomej, na parterze, 
z prawej strony fabryki, zapalił się przygotowa­
ny do WJrobu celuloid; w jednym momene:e o­
gień opanow&1 pół budynku. . 

O ile dotychczas stwierdzono, w oguiu zna­
la~ły śmierć: Bandl. Blekman, Cesia Śliwińska, 
Gitla Najman i Sura Grinzajg; niebezpiecznemu 
cpuzeniu uległa 18 letnia Fajgla Frejman, życiu 
jej grozi nieaeipieczeństwo; uszkodzenia lżejs,ze 
ponieśli: Leon WiśniGki (24 lat) na.rulzenie krzy-

_ ża, Józef Sikorski (36 lat), Jan Kupski (26 lat), 
Jó~ef Bald (36 lat), poparzeni; ci ostatni, ucie­
kaj~c, zapchali wychodowe drzwi i tam znaleźli 
się w niebezpieczeństwie. Reuta szczęśliwie um­
kn42ła z· szalej2lcego żywiołu. 

-:-:-:~ 

Telegramy 
Petersburskiej AgenCJi TelegraficzneJ' 
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Relsingfors, 12 września. Nieznany paro­
wiec przybył w ozwartek w nocy do wyspy 
Kalwner, w odległośoi 25 kilometrów od Ja ­
kobllztadu. W C~IH;e mgly parowiec najechal 
na ławę pia'łzczylltą· W piątek parowiec zo­
stał wysadzcny w powietrze. Środkowa część 
zatonęła, tylnią i pr7ednią widać nad powierzch ­
nią wody. Okręt był naładowany karabinami i 
Rmunieyą. Na brzeg przywh ziono 1,300 kara­
binów magazynowych i trzy skrzynie z rewol­
werami, których strzeże kompania wojska. Na­
zWEl okrętu zamazano farb~. 

Tyf1is, 12 września. Wczoraj o godzinie 9 
wieczorem, tłum ~łożony z 2,000 osób, prztwaŻ· 
nie socyalnych demokratów, wdarł 8ię przemocą 
do biura rady mit>jskiej i zaczął wygła8zać mo­
wy prze ci w rządowi. Policmajster wezwał zgro 
madzonycb. aby się rozeszl i. Wówczas z tłumu 
dano strzały rewolwerowe do kozaków, otacza­
.iących gma~ L; koz~cy zaczęli strzelać salwami. 
Zabitych 27 osób, ranionych 70. 

Baku, 12 wr,eśllia. Wczoraj po wystrzałach, 
danych z domu mahometanina Adjewa do pa­
trolo, wezwano tatarów, aby się poódali, ale 
tatarzy uczęli znowu stnelać. Skutkiem tego 
dom zburzono pociskami artyleryi. Wszy8Cy 

I 
buntownicy zgirę1i· . 

Batnm, 12 go września. Wśród mahometan 
okręgu odoywa się propaganda przeciw chrze­
ścia'lom. Ujęto kompromitujące listy. W okrę-

gu artwińskim pojawiły się bandy rozbójników 
tureckich. Zuz2ldzono energiezne środki. 
. Arphangielsk 12 września. Plltowiec angiel-
8ki c:Hansted" 'który należał do wyprawy do 
ujść Jenisieju, przybył do Bary, gdzie zacl.ęto go 
wyładowywać. Jutro ma przybyć do portu. 

Odesa, 12 wezeŚQia. Na bulwarze fraucoskim 
rozpoczęły się osuwać wille letnie. Letnicy ncie­
kają pośpiesznie do miasta. Straty wynosz#ł już . 
500,000. 

Białystok, 12 września. Komisarzowi policyi, 
Slmsonowowi, wydobyto kulę . O.bawy, że kula 
byla zatruta, nie potwierdzają się. Stall zdrowia ­
polepsza się. 

Lwów1 12 września. Otwarto tutaj czwartll 
krajową wystawę rolniczą. 

Berlin, 12 wrze śnia. W czoraj odbyło się 
zgromadzenie przeszło 2,000 ludzi pod przewod­
nich: e:n depo Kopscha, celem założeoia protestu 
.,rzoci.w przesileniu mięsnem u. U ch walono ener .. 
giczną rezolucYę przeciw ministrowi rolnictwa. 
żądającą. otwarcia granicy dla dowozu żywego 
bJ dla i mięsa. 

Paryż} 12 września. Wielkie manewry skoń­
czonc. Prezydent Loubet samochod(m przej~- ­
chał 8-:1: mile, śledząc przebieg operacyi. Po pa· 
r",dziu odbyło s ' ę śniadanie wojskowe,podcz2s. 
którego pr_ezydent wJ głusił toast ua cześć -łumii, 
podnosząc jej silę, popularność i ~,naczenie na­
rudowe. 

Kopenhaga, 12 września. E-Ikadra angiel­
ska wypłynęła dzisiaj o godzinie 10 ej rano na 
morze w kierunku północnym. 

New-York, 12 go września. Witte i Rosen 
zwiedzili szkołę wojskową w West-Point gdzie­
przyj~ to ich uroczyście 19 wystrzałami.' W ra­
żenie, wyniesione po półtoragodzinnem obejrze­
niu gmachów i urządzeń, jest wyborile. W pa­
radzi~ ucze8tnic~y li. wszyscy kad.eci. Przyjęci6· 
dygnItarzy rOSYJskich przez WOjskowych i pu­
bliczność było bardzo gorące; Drogę do West­
PoJnt i z powrotem odbyli oni w tlwarzystwi& 
Morgana. na jego yachcie. 

Tokio, 12 września. Wczoraj wieczorem na. 
.p~ncerni.ku_ ftMik~,za" wybuchnął pożar. O godzi­
Dle 2 mlD 30 w noey pancernik poszedł na dno. 

Tokio, 12 wrzeŚllia. Tłumne zgromadzenie 
które odbyło się wczoraj w Ojace, uchwaLło re: 
zolucyę następująCfł= 

"Pokój, :t.llwarty pod znan~mi warunkami 
unicestwia owoce ~aszyc~ zwyciłls~w, 8ieje ziar~ 
na p~zyszłych zaWikłań l wy,twarza powatoe nie­
bezpIeczeństwa. Niekonstytucyjny sposób działa­
nia ~ząd,u doprowadził do naru8zenia pon~dku 
w mIdcle, w którem przebywa mikado. Bunor­
p~ństwa zD.;ełlawi~ny. Duch kon8t;ytucyi pogQ1}­
błOny. ZgromadZeDl& wyraża przeto nadzieję że 
poniźający pokój będzie odrzucony, a rząd p~da. 
się do dymisy;.· 

W 7gromadzeniu uczestniczyło 4,OOO"",ludzi 
z rozmaitych .. okoLc Japonii. Wygłoszono prze­
szło 20 mów. Policya nie mieszała 8i~. 

. ~ok~o~ 12 września. Mikado nie przyj2lł dy­
mlsyl mlDlstra spra w wewn~trznych, J .lszlka wy_ 
Według przyj~tego zwyozaju, gabinet przedsta­
wił mikadzie raport o zaszłych wypadka~h z za­
p~taniem, czy .gab~net ma S!ę. pOda? do dY~isyi. 
MIkado odpOWIedZIał, że mllllatrowIe pJwioni zo­
stać na swo;ch 8tanowiskach. 

DZIENNE 
Moskwa, 13 września. W gubernialnym za­

rząd~ie ziemlłk~m od?~ło się posiedzenie organi­
zacyJ. ogólno ZIem lkle) w. k we8tyi pomocy cho­
ryt? I ran~ym. Pusta~owlOn~ zlikwidować w8zy­
stkle oddZiały, środki zaś Ich użyć do waJki ~ 
głodem. 

Morszańsk, 13 września. Zamknięto wystawtt 
inwentarza, odznaczającą siEi znac~nem powodze­
niem, . ~zięki bogactwu okazów i ich znacznej, 
wartoscI. 

Sewastopol, 13 września. Wid:"i K:;i~żEi Ale­
ksander Michajłowicz z rodziną wyjecbał rano. 
parostatkiem specyalnym do majątku swego Aj­
todor_ 

Niżs~y · Nowogró~, 13 września. Na giełdzie 
odbyła SIę bardzo hczna narada właścicieli stat­
ków , z powodu przesilenia naftowego. Wylażono 
obawę ZaWie!Henia żeglugi na Wołdze które do­
końclł nawigaoyi potrzebuj~ opalu 10 milionów 
pudów. 

Baku, 13 września. Wczoraj o godz. 10 wie­
czorem przebity został dwoma wystrzałami z dział 
d-om Z'!itza, przy ulicy Basiatyńskiej. 
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Tramwaje zaczęły kursować. Życie w mie'l I wodzów opozycyi do cesarza, dla rozpoczęcia 
acie wchodzi na tory właśeiwe, chociaż nocami Z ostatniej chwili. z nimi rokowań. 

r.nlegają się bardzo liczne wystrzały . Nie udało Kijów, 13 września. Na odbytej naradzie l· . le~.YorkJ 13 września. pzłonek parlamentu 
8i~ pogcdzenie stron. S!depy zamknięte, w han- I marszałków szlachty i niektórych ziemian po _ j Jspońskleg.o Mac.omata o~wladczl l, że. ~dy by 
dlu zastój. Artykuły żywności nabywane są z wieI- stanowiono: obywatele ziem3cy gubernii kijow- l p~łnomocDlcy byli lep~zyml ~yplomatamJ, Jap?~ 
kim ~~~:~~POl, 13 września. D~iś po raz pierw- I ski?j, w stosunku d.o Damy pańs~wowej po~jnni i ~~~ej:;~~b!ar!~~~:~~ pokÓj na daleko d. go 
BZy rozpocza.ł kampanip. nowy kra.ż!)wnik <Oeza · byc reprezentantami poszanowama prawa I po· W dl . f . '"H ld· St d 

"'I t ' ' e ag lL órmaCyl era a, aDy prZE ' 
kow~, zbudowany w admiralicyi 8ewa9topd~kiej, s ępu. . . '.. l sięwezmą . inicyatywę ugody międzynarodowej 
8prS!CZony na wodę w roku 1902 TokiO, 13 wrześnIa. Strata ,Mlkazy wszę· ! , w kwestyl opieki nad rvbolóstem na oceanie 

Tokio, 13 września. l\'Iinisteryum ma- dzie wywołała żal. Pancernik ten cie~zył 8i~ I Spok,aj.uym. • 

k k . N 'k u· szczególną sympatyą, jako okręt fla.gma~ski ad, l' ~--- ---
rynar i omunikuJe: " a pancerm u ~,1Il1- mira!~ Togo. Pożar rozpcczął s i ę od masztu 

kaza'~ O pólnocy, dnia 10 b. m. wybuchł głównego i rozprzestrzenił się szybko. Wybuch i Dr SOłOWI' ~~. ~qJ }.'" 
l'ożar z niewiadomej przyczyny. Nomie- skh,du prochowego nastąpił w godzinę po UD' I. 
nie przed-ostaly się· do składu prochu. Na- waż,~niu .ogpi9.. .NiewieJ~a głębia, w której .. . , U ~, 
stąpił wybuch, który wybił otwór w le- zatonał okręt, pozwala mieć nadzieję uratowania 

. k . go. U ~ierpjało wielu majtków z innych okrętów, Choroby dzieoinne i wewnętrzn'3 
powrócił. wej stronie pokladu pancerm a, poniżeJ którzy dostali się Da pck!ad "Mikaza). Pogł .ski 

Jlinii wodnej. UkrętposzedŁ na dno. Od wy- za pr1.yczyoę pożuu podają brak puewodników 
buchu ucierpialo 599 ludzi, w ich liczbie elektrycznyeb. Piotrkowska N2 123. 1189 - 6 

byli ludzie i z innych okrętów, którzy Szanghaj, 13 v;-rześnia. W czasie rokowań 

1~:."#Inii" przybyli do gaszenia pożaru." w Portsmouth, mikado zwrócił się do Jamagaty 
Berlin, 13 września. W ci~gu dnia 11 b. m. 1 i innych of,cerów zaufanych, z zapytaniem co do 

·do południa dnia 12 b. m., nrzędownie zareges· możliwości zniełienia armii L'niewicza. Jallaga­
-trowano 8 wypadków l.asłabni~ć, podejrzanych o t9, , sp~dził dw~naśc'e dni z Djamą i przed~tawił 

I 
~ 
~ 

-ebolelę. z któryth tlZy skończyły si ę śmiercią. raport o trwaościaeh odniesienia stanowczego 
Paryż, 13 września. Pll s!ończeniu manew- zwycięstwa. ~rzypuszczaj~. że t l m właśnie tło-

NA WYNALAZKI MARKliMOOELE, 
• WYRABIA SPECJALNIE 

l N 7. ] .. F'RA[N K [L. 
I 

,rów, prezydent Loubet zwrócił się do minish's maczy się zgoda mikada na warn.oki pokojowe. • ... aza •• , ul. K .. óle.aka II. 
~ojoy B:rtbeau z lilltem, w którym wychwalał za- Budapeszt, 13 września. Ministeryum Fayer- W Łodzi M. IIEDELMAII, ul. Andrzeja 7. 
lety tołnierzy i uzdolnienie dowódców. v a-y podało się do dymisyi. Oczekują wezwania 
' -

ZWIERZCHNOŚĆ 

Łódzkie~o mę8kie~o, Z prawami , rząuow8mi, ~lmnazyum 
M. WITANOWSKlEGO 

:zawiadamia, że przyjmowanie próśb o przyjęcie, odbywa śię 
"W kąncelaryi gimn.azyum (Mikolajewska 46) od godz. 11-1 

codziennie 
i od 4-6 

1210-2 po pot, z wyjątkiem :;wiąt. 
Dyrektor gimnazyum Radca Stanu . 

~.- -G.·-K. DOROFIEJEW. 

F
reblówka z niemieckim, polskim i ro- poszukuję posa iy inkasenta ze śwla-
syjsklm szuka demi-place. I. S. dectwami i rekomendacyą, mogę zlo-

1459,5.- 4, żyć kaucyi rb. 400. Oferty wAdministra' 
-:-H-;-o-t""el---:k-r-ak:-o-w-S-:-k-'-i,---'d:-o-m--;-d-w-a"fronty do cyi "Rozwoju· pod lit. G. E. 1431-5.-5 

budowy, w którym jest handel win, potrzebna bona polka z niemleC'Kim ję­
towarów kolonialnych i restauracya pier- zjklem I szyciem. WIdzewska 139 
wszorzędna od lat 36 I inne sklepy. do mieszko 1Z. 1505-3.-2 
~przedania na dogodnych warunkach z potrzeb:Ja zuaz panienka do szycia, 
powodu starości właściciela, w roieści~ może być uczenica poducLOna za ma-
gu'bernialnęm Pio~rkow·e. Wiadomoąc l d I Uli Zł 
listownie lub osobiście. Ul. 'Hoża 24, m. 10 em wynagro zen em. ca ata 7 mle-_ 
w Warszawie u właściciela K. Wierzb!c- szkania 16, 15U-l 

l kiego, pośredniCy wyłączenI; -·1554·11 potrzebni ślusarze do robót giętych. 

Mamka wiejska ładn; i dobra jest za- l Konstantynowska nr. 24. 1419·3 1 

-Ł-'~-l-·--R~--·~-'-l-l-·-~-T-o-w-a-r-Z-J-~-t-w-o- . l" ~~_._Th~~~ow_a~3L~_~U4~3-~~ I S~e~~~~c~~ 
. 

. O l l~ Z~llll ~ n ez M IIszynę Singera sprzedam . Za 22 . rb~ . sprzedania z powodu wyjazdu. G!ówn~ 9. 
Ul. PrzejaZd nr: 12 m. 16 1510'2-1 ) 152i-3.1 

M lody człowiek z ukończona, przemy,,: Sprzedam tanio Cortepla'l czarny, krót-

Ś I . slową kraj, szkolą tkacką w Krośnie ' k' Mil 33 b" 
POŻYCZKOWO-OSZCZĘDNO CIOWE l (Galicya) pos7ukuje: zaj~c'a. Może przy- l. sza m. 2:1, ,o eJ rzec można 

' jąć zajęcie i w innlm zawodzie, jak np. od._godz. 7-8 wiecz. 14,81-6.-3 
KRÓTKA nr. 9, I pomocnika geometry, inżyniera I t. p. Wykształcona niemka udziela konwer-

I Łaskawe oferty do Adm "Rozwoju" dla ~acyi w niemieckim języku. Wlado-
IUdzif'la pożyczek do wysokości 600 rubli, jako też przyjmuje pieniądze na . "Tkacza". 152["-4,-1 mo~ć ul. Południowa nr. 31 m. 6. 1490'5'5 
~szc.zędność, od ~ t6ryctl płaci 4%. 4ł%, 5% i 6%. ., 1103-4-4 ' M lody człowiek z ładnym charakterem j Wynajem pianin i fortepianów, stroje. 

DnIa 12 b. m. o godz. 4 pop prze- plsm~ poszukuje do przepisywl\nia nie, reneracya. Łódź, PIotrkowska 
W szkole prywatnej 2 klas. chodząc Pi01rkowską między Zieloną a w języku polskim I rosyjskim. Oferty nr. 131, F. JaŚklewlcz. 1052-2-1śs 

Cegielnianą, zgubiono w Admlnlstracyl .Rozwoju· pod ~ ~ r zaginęła książeczka legitymacyjna z 'Ja a MI"kołaJ"łysa . woreczek bronzo*y !'f. I. . ' 172 d I paszportem n" imię Marcina· Dąbrow-O z dwiema sztukllmi zlota po 10 r.b., 3 Obiady od 9 rb, miesięcznie. Tamże ; skiego, wydana z gminy Zadzienica pow. 
rublami w papierku i drobną monetą. poszukuje się inteligentnego człowie' sieradzkiego gub. kaliskiej. 154,2-3-1 

(Mikołajewska 29) Uprasza się . znalazcę o oddanie do A~- ka na wspólne mieszkanie z utujmanll'm zaginąl ph.s wyżel blaly nakrapiany 
:zapis uczni codziennie od 10 do 12 r. i Ininistracfl "Rozwo~u" za' nagrodą rb. 3. 25 rb, Widzewska 86-2. H>Hl- '~~ bronzowo, na boku pla~a bronzowa. 

4 do 7 pp ' 12!2 - ' -1 potlzebna jt.st niańka do dzleslęciomle. Uprasza się o laskliwe cdprowadzenle go 
Przy szkole pensyonat i korepetycye slęcznego dziecka. Wiadomość w Ad- na ulicę Dlugą nr. 133 do stróża. 

'wieczorne dla doroslych od godz. 7 do 9. Drobne ogłoszenl"a mlnistracyi .Rozwoju". 1531-3-1 ]Ml-3'-1 
1206-3-3 • potrzebny gimna~yastaz-7-8 - kl:-do żaglnąl p3szport na Imię Zofii Puszyń-

A I CzłOWiek-do rozwożenia towarów, przyspoEobienia z 4, klas gimnazyum sklPj, wydany z Żytna. pow. nowora-
Ogólne zebranie. 

Upoważnieni do prowadzenia sprawy 
8ałuokiej Kasy Po.agowej upr!!,­
szaj~ p. p. cdonków tejże Kasy o jaknaJ­
liczniejsze przybycie na nadzwycza~­
·ne og61ne zebranie, które odb.ędzl~ 
się w sali III oddzilllu straży ogllloweJ 
,przy ulicy Mikolajewskiej pod ~ ~4 
w niedzielę dnia 17 wrzesnll~ 
r. ł>. o godzinIe 1 po południ u. J ezeli 
na oznaczony termin nie stawi się dO,~1a· 
tecima liczb'!. czlonków, następne ogolne 
zebranie odbędzie się w niedzielę ~ni,~ 
'24 września r. b bez względu na llosc 
'Przybyłych członków. 1231-3-1 

Okrycia, futra ' 
i kostylimy spacerowe!!! I 

Pll powrocie z Wiednia i przejrzeniu l' 

tam pierwszorzędnych pracowni""'" przy 
nadcllOd,;ącym seZODle poleca magazyn . 
swój Drabikowski, Piotrkowska 16". II 

n"Jboty wszystkie wykonywam z Wli' 
snych i powier~onych mll.teryalów, po' 
-dług ostatnIego wyrazu mody. 1~21 6-4, j 

Folwark i~~J~i: 
mlenlcę, 

sprzedam lub wydzierżawię na przystęp-I 
nych warunkech z całą krestencya, Bliż­
sza willdomość w Administracyl "Rozwo­
ju" - 1124,-3 3 

• inkasa zara~ potrzebny z kaucyą. żeńskiego. Oferty z wymienieniem wa- domskiego. 15i0 - ,3-1 
Oferty składać w AdIll. "Rozwoju" "Fa- runków w Admin. "Rozwoju '. 1536-2-1 zaglllęłY dWII weksle na rb. 200 Domi~ 
brykantowi". . , 1535-1 ! potrzebne zdolne podręczne do praco- celi i Kazimierza Pacha, wydane na 
Age'ncl zdolni Potrz(Jbnl. :Mąkowski, I wni A. Minor. Piotrkowska nr. 207 'I imię _Ą:_ ~t~tńsk~eg::...z ~rze.:10,5.?9 3'1 

Krótka 11. 1534-1 mleszk. 21). 1532-1 zaginęŁa ksia,żeczka Kasy posagowej w 

B
ez szczotek! Froterka ogó.lnie wypró: motrzebna zdolna kraweo-wa pod nr. 207 , Zduńskiej Woll, II grupy, członka Ju, 
bowana, uznana za najlep~zl\, polysk r w sklepIe. 1537-3 1 , liana Iwasiewicza. Łaskawv znalazca ra-

ladny, długotrwały, kolory różne. Zadnej p." otrzebna- jest zal'll'z zdolna: panna do czy ~ŁOŻyĆ ją wadmin. "Rozwoju". 
blagi. Warszawl', Skład apteczny, Mo· . szycia kolder. 'Plotrkowska nr. 6 mie- 15i7-3·1 
katowska 35 róg Pięknej, Kotowski. ! szkania 9 1538-3-1 Zaginęła książeczka legitymacyjna na 

1507-10.-2 ! potrzebny zaraz zdolny e-zlowiEik-do l imię Antoniego Tasarczyka, wydana z 

B iuro nauczycielskie ArIet, w Łodzi, ul. I prania w pralni chemIcznej., Plotrkow- I ma~istratu m. Łodzi. 1546 -3-1 
Plotrkowskd. 92, ma posady dla nau- "ka nr' 116' 1517 3 l Z t b l k d " ' . '. -. , araz po rze n o uwacze o okien. Dlu-czycielek, jedna na 800, dwie na 50& - - k-C 'I'--k - I 105 

2 rnotrzebny pomocni e czers I. Brze- ga . 1533-2-1 i trzy na 400 rb. lM9- -l r ' P t . d -- - - --, zinska 42,· USZ , ZIlS AC mOŻll8 o 11 Zaginął paszport na imię KarolaGroB, 
Bona z dobremi świadectwami, umteją· i od 5 pop'. 1545 l ! wydlIny z m. Łodzi. 1522.3-1 

ca krawiecc.zyznę, potrzebna, Konstan; potrzeb'ue slII zaraz zd!olne stani'czarki I Z . l 
tynowska 19, piętro drugie, front. Zastae i sfódn'iczarki. Piotrkowska 93 li. 1'0. I aglDą paszport na imię Jana Nowaka, 
można od godziny 11 do l-ej w p02u- 1'55-1-3-1 l wydany z gminy Kiełczygłów. 1527'31 
dnie. . . ),551) ~'1 p-'otrzebn:y-j~kucharZ' do-mleczarń i Zsginl\ł bilet wojSkOWY na Imię Łukasza 
Czlowiek w sile wieku >, znaj-ący język 'W. Ry;dza, DZielua nr. 1. 1526-2-2 ' Krul'a, wydany t batalionu GnatopiiI· 

Polski i rosYJ'ski, tragule przvJ'a,ć ia- I skiego ] 529 1 
, J potrzebni zaraz ch"łopcv do Introllaa- l' . - - . kiekolwlek miejsce. O erty dla "Czlowie- ~... Z l k 

ka" w "Rozwoju". 124,7-d-22 torni. E.,Sadoklerskl, Piotrkowska 112. aginę a ' arta .oi paszportu na imię . I 1525'-8'2 Stanisławy Chląd, z gminy Bogumiłów 
DŁugoletni magazynier H.!rm poważnych p w si adzkl 1520 3 1 

PokÓJ" umeblowanv, przy rodZinie z -oso- i O. er ego. - -poszukuje zajęcia. WIdzewska .Ni 94 i J Z -1- k - l 
m. 16. _' _ _ ____ 14,75..-6 6· I bn.em wejŚCiem! do wynajęCia zaraz. ' a~inę a sl~żeczka egitymacyjna na 

- Piotrkowska 11'5 m. 9; , 1'511-3-3. Imię Ml1rcina Dąbrowskiego, wydana 
Do pracowni St. &L1mailka potr7.ebne I · -J R -.- . - '- .. I z gminy Zadziemia. 1550-3-1 

są zdolne &taniczarki . i spódn·iczarki l proszę panny 'aniny atynskieJ o zg .. o-
zaraz. Zajęcia stale. FaSolż Szulea nr. 9; ! szente się do pny Mayównej, nr. 18

1 

zaginął paszport na imię Józefa Sob-
_ _ ---,..----c;--__ -;-1614-2~ l! u'lica św. Toma'sza Kraków. 1493-4,--\ czyka, wydlIny z gminy Ciolów. 

- - - - - ' 1553 - 3 1 Freblówka p: trLebna !lla wid· do pry- poszu'kuje się panienki do wspólnej 
watnego domu Iłll stale do dzieci, nauki' w zakresIe klasy pia,tej. Wiado· I Zdolna panna potrzebna do ubierania 

Zgłosić się mcże: Przejazd 13 mieszk~ 2 moŚĆ u' p. Jonszerowej, Srednia 21. kapeluszy, oraz podręczna. Benedykta 
w Łodzi. 151.6-1 H64-12-.~ nr. 35. 1518-3-1 
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'Tow. Akc. SIEMENS i HALSKE 
Zakłady SIEMENS -SCHUCKERT 

nowa żarówka 

Wielkość naturaln li. 

elektryczna. 

Żarówka . tantalowa 
jest to lampka elektryczna z żarzącem 
się w próżni włóknem. tem .iedynl~ róż­
niaca się od zwykłej żarówki, że posiada 
włókno nie z preparowanego węgla, lecz 
z tantalu. 

Lampka tantalowa należy do typu 
tak zwanych lamp ekonomicznych, gdyż 
zużycie energii w świeżej lamllce nie 
przenosi 1,4-] ,7 wat:!. na świecę Hefnera. 

Srednia ' trwałość lampki tantalowej, 
t. j. ilość godzin palenia się lampki do 
rh will opadnięcia siły śWietll}ei o 20%, 
wynosi 400 do 600 godzin, bezwzględna 
7 aś trwatość, t. j. Ilość godZin palenia aż 
do przepalenia włókna, dochodzi 1000-
J 5QO godzin. 

Trzoil lampki tantalowej może być 
wykonany z gwintem Edisona lub zMi­
śnięciem SwaDa. 

Z a le ty. 

Lampka tantalowa zużywa 'zaledwie 
połow. tego prądu. co równa jej 
co do siły świetlnej i napięcia zwykła 
żarówka . Przy jednakowem zaś zużyciu 
prądu daje ~odw6jn .. ilość światł •. 
, Swlatio lamp·ki. tantalowej jest biel· 
a~e~. niż światło żarówki węglowej. 

. Lampka tantalowa zapala się pel'nem 
światłem natychmiast po włączeniu do 
sieci. - . 

Lampka tantalowa pali się w każ­
dej pozycyh pionowej, pOZiomej, uko­
śnej i . t. d. 

Lampki tantalowe, w zwykłych Insta­
lacyach o napięciu 100-120 woltów włą­
czane są do sieci, jak zwykłe żarówkI­
równolegle. 

Przed.tąwiciele . 

Hir~liczka i S t a m i r o w s k i, Łódź, 
Piotrkowska M 150. Telefon M 422. 1016·d-1 

Zakład freblowski 
Wladyslawy Nerlewskiej, 

Śpiaw, rysunki, gimnastyka slojd. 
Pasaż Szu.lca Nr. 9. 

Kursy dla wychowawczyń. ' . 
Zapis codziennie. . , 1174-3-3 

U~rania Uczniownio. 
Wielki wybór ubrań uczniowskich ' do 
wszelkich zakładów naukowych . 

842 

poleca 

EMIL SeH IIECHEL 
Piotrkowska 98, 

Ceny nizkie - ale stałe. 
~ ....... .. . , '. .' ~ ..~' . .' 

~~r~~ ~w~c~w~ i wacr~wn~, ~~ m~r~, 
. yv m!ljątkri Char,łupia ~i~lka, po~ożonym 41/ 2 wiorsty od stacyi ~Ieradz kil' 

leJ kalIskIeJ, do. wydZlerzal\' Jenla .na kll.ka lat .. Sli.czne polożenie, '21/~ tysięcy ro­
dzących ~rzew, Ja~ody, ID.spek1a, cleplarnl~, oranzerya, paręset róż, mOf/~1\ Bzpllra- I 
gów,. szkółki, W (grod:lo 4 stawy :rarybl?De. 9pał, ladne mieszkaDie i budynek 11 

dla mwe~tarza. Do dZler7.~wy ogrodu moze byc dodane tuż przy ogrodzie ładne 
10 m. roll z łąką. Zglaszac się: M. Kosman, Cbarłupia Wielka p. Sieradz. 1120'6'6 

Za~ząd drogi żelaznej Fabryczno-Łódzkiej 
niniejszem zawill:damia wysyłających ładunki, że na stacyi towarowej Łódź; 
Fabryczna zalegają nie .wykupione przez odbiorców towary, które przy- . 
były w m. lipcu 1!-l05 roku za frachtami: Odesa tow. 99781 karmelki 
E. Wladymirski, Warszawa m. 62499 kolonialne towary, Feld; Łuck . 
6649 wyroby bawelniane, A. Merigolkow; Dondjuszany 1492 ekstrakt, E. 
Kojfman; Sumy 19;).1 sukienne towary, 1. Ulezgienko; Burasy 1367 wyro- , 
by rękodzielnicze, Ziwajew dla M. Wolfelda; Burasy 1369 wyroby ręko­
dzielnicze, Malyszew dla M. Wolfelda; Burasy 136,8 wyroby. rękodzielni­
cze, Zarkow ~la M. Wolfelda; Burasy 1366 wyroby rękodzielnicze, Bur­
mistrow dla l\f. Wolfelda; Jelce 2881 wyroby rękodzielnicze, Potiechin; 
Częstochowa' 49891 sikawka, Kinderman; Benqzin 10324 welniane towary" 
F. Zelinger; Noworapomsk . 11955 meble gięte, Br. Thone.t; Warszawa W. 
73878, 75415, 75114, 74361, 74223, 73287 i 73286 wyroby taba .zne, W. 
l\Iuśnic~i i S-ka; ,Warszawa 74720 i 73174 pasy l,zt'mienne i krany mie- · 
dziane, R. Czarket; Wal's"awa 75615 i 75439 czókolada, Riege i Piotrow": 
ski; W~rszawa 75068 kolonialny towar, G. Reichellberg; War3zawJ. 73u38, 
73037 i 73036 żelazne j mipcltian ,} wyroby. R TszakeTt; Częstochowa . 
4338 krzyże metalowe, W. Kot;' Wanzawa pos. W. 20240 knotki. II . . 
Kościński; Łozowaja 103 wyroby rękodzielaicle, B. Goranburg; Altona . 
3 I 1 cerezyna, Kran i Reb,hold dla M. Steinhauera; Bodenbach 1 l 722' 
blaszane wyroby, Baum n i Kreuzin dla 1'. 'Wollmana; Torżek 14580 'Wy­
roby rękodzielnicze, A. Katl 1. Łodzi; Starictl ;3166 weJniane wyroby, A. 
Zolotooska; Starica 3169 welniane wyroby, I. A. Filipow dla :'L A. Wi­
nera; 'Czudowo 32746 wdni a ll ~ wyroby, A No ' ow; Jurjew 8114 wełniane.· 
towary, M. Janes dla H. Fddmana i :::>-ka; Walk 3222 wyruby rękodziel­
nicze, Nowikow; Symbirsk 922 sukno, Kuniew; Alatyr 1382 r/ e~zy dom l­
we, ' M. S6bolew; Grjazowiec 302 wyroby rękodzielnicze, Smin JW; Kinesz· 
ma m.12588 wf>lniany towar, Korotkow; Kreicburg 2359 wo.ta wełniana, . 
B. Hackelsohn; Mohylów nad Dnieprem 758 ~ wełniany towar, Mergon; 
Białystok , 558(J9, 55~11 i 558 t2 weln.iane towary, Prżewozowy miejski 
kantor; Petersburg t·JW. 123932 wino szampańskie, G. Szefler; Dźwińsk 
29377 l 29379 wyroby rękodzielnicze, E. 1chłow; Wilno tow. 138818 . 
welniany towar, Wojewódzki; l\lińsk 7141 wyroby rękodzielnicze, G. Wie· 
snik; Niżnij tow. 84446 zabawki) T-wo n Wiatko- Wolska żegluga"; Wla­
dymir 9532 wełniane towary, M. S. Szyszejew; Rieżyca ' 4.J:80 wyroby rę­
kodzielnicze, S. Taubnin; Łochow 3524 naczynia. szklane, A. Kurchil i 
Epsztein; Kowno 45510 herbata, C. Freidberg; Dawlekanowo 2314 wzory 
towarów łokciowych, A. Szczedrowicki; Rybińsk 46753 wełniane towary,_ 
Soboljew; . Bachmut 4921 wzory łokciowych t owarów, M. Kacelenb'ogen 
dla Wundera, · i na staoyi Łódź Karolew: Rado.m 1l.t91 rzecty c1omowe, . 
N. Haf tow . 

Jeżeli wyżej wyszczególnione towary nie · b~dą przez odbiorcÓw przyjęte 
w terminie 3 miesięcznym od dnia niniejszego ogłoszenia, to takowe 
będą sprzedane z. głośnej Iicyt'acyi na zasadzie § 40 i 90 Ogólnej Ustawy 
Rosyjskich dróg żelaznych. 1227-3-2-: 

Choroby weneryczne, 
moczopiciowe i skórne 

Dr. St.LEWKOWICZ 
Z_ohodni • .M aa 

(obok lomhrdu akcyjnego) . 
Dla panów od 8-11 r. I od 6-8. dl. 

Dr. Feliks Skusiewicz 
Choroby skórne i weneryczne 

Andrzeja 13. 
Przyjmuje od 4 - 8 wiecżorem. 

W niedziele I święta od g. 91/,-1 pop. 
. 507-d-21()" 

liam od g. 5-6. . c·2H 
W .Iedllele l święta od 9-12 l od 3 ł. i Dr. L. · Bondy -------------- ·1 

Dr. J. . Grabowski 
Choroby uszu, nosa l dróg oddechowych. 

Przyjmuje codziennie od 4-6ł wiecz. 
491-r-F 

D~wi~ta ~r, W, ~arliń~~i 

I 
powrócił. 

1229-6-;r. 

D:: Jelnicki 
Prżyjmuje chorych z chorobami we­

I nerycznemi i skórnemi 8 -10 5-71/*# 
I PIOTRKOWSKA ]30. 10H-d-O-' 

i 
od ~ września przyjmuje ehoryeh na oczy I Niniejszelll zawiadamiam Szan. 
codziennie od godziny 10 rano do 1 po ! Kl' t l ' d t· . d . 

południu i od 5 ej do 7,.. wieczorem. leil e ę, ze O ej pory () WlO-
W niedziele i święta ~ylko od 10 ranO do sny r. ' p. sklep mój z w~dljnami 

1 po południu, t t I d' t k' . d . l ul. Piotrkowaka M 93. 1160 d.! O Wal' y )ę ZJe a ze w me ZJe ~. 
po południu. 

Z powazaniem 
R. WEVRAUCH_. Dr. ·Mittel~taedt 1211-6·3 

Ohoroby . wewn~tlrne l nerwowe, . Zakład Leczniczy 
mieszka obecnie przy 1429 ~~ I I "-!,. l I 

~~~!:~~:,~!~~jr. ~ ~~!~/, pp. I walrurgl~zna a ~lDD,D ag~Dllr 

PHZEn80R~KI' W Łodzi, ul. , Południowa MB 19 •. Dr: 'L. . li a P?koje poj odyńcze . i wspólne. Ca­
łodzienne utrzymanIe wraz zlecze· 
niem ·2-5 rb. dziennie. Porady przeprowadził się Da 

ulicę ,.,SCHODNI" NR 69 
'. )'ó,;c Dzielnej I 

przyjmuje z chorobami gardła, krtani, 
nosa i uszu, od 9 do 11·ej przed pol. i od 

4--7 popal. 1072 60·0 

w ambnlatorynm kop. 50. Lekar~o 
ordynnj~cy: chirurg DrD , .. ad. 
I'Lrusche, ginekolodzy: &l_we· p, Jasiński, Kaufman. 

l{osBOJIeUO l(euaypoIO. rop. JIOJJ;aL, 31 ABryCTa 1905 r. 

W ~oolni .Rozwoju" J Przejazd M 8. -------------------------------------------
Redaktor i Wydawca W. Oz.je._III. 
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